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Warszawa, 6 listopada. 
, °» . 6 b. m. odbyło sle posie-

> na i n I t e t u
 ekonomicznego mlnl-

UjJ wtórem rozważano sprawy, rib\Lz
 r e alizaclą przyjętego przez 

!'4»ló, 8 o s P o d a r c z e g o w oparciu o 
1 " ą ,P r zez sejm i senat ustawę o 
£ c t w a c h . 
"<sje

 e ł l °nomlczny przeprowadził 
j e , U a d opracowaneml iuż prolek 
k prętów, które po ogłoszeniu u-
l ^ t l l ^ e , ' iomocnlctwacb przejdą nle-
i | J e Pod obrady rady ministrów, 
lv'walił wytyczne dalszych pro-
tr, "órych opracowanie zostało 
'^"e właściwym organom mlnl-

z tern ustalono program 
! o Posiedzenia komitetu ekono 

ichna pos** 
hebrajski" 
30. Oferty 
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•adomo, jako pierwsze ukażą 
^ o obciążeniu podatkowem 

Wypłacanych przez instytu-
j£no-prawne oraz o podnicsic-
•u dochodowego od uposażeń 
Przez pracowników i insty-

/a tne . . 
pracowników instytucji 

c " dokonane ma być z progre 

Sją, idącą od 4l/sVo przy uposażeniu 125 kości dochodu będzie wyższy. Stopa 
zł. miesięcznic, aż do 2.0% przy uposa- obciążenia zaczynać się "będzie od 5 % 
zeniu ponad 2.000 zł. miesięcznic. przy najniższem uposażeniu 1 docho-

Jeśli chodzi o pracowników prywat j dzić będzie nawet do 50% przy uposa-
nych, to progresja ta będzie miała za- ' żeniach ponad 20.000 zł. miesięcznie. 
równo skalę, jak i rozpiętość większą. 
Będą więc dochody z tych źródeł zróż­
niczkowane przy ich stopie ' obciążenia 
bardziej, niż tamte, jak również wzrost 

Jeśli chodzi o termin ogłoszenia 
pierwszych dekretów, to spodziewać 
się go można około soboty. 

Pierwszy numer „Dziennika Ustaw" 

V * " ™ »" »«WTT Jf 1111 III fi ł t W g, IV HM | |\ t | |_I ,th a w 
stopy obciążenia w stosunku do wyso- rozpoczynający prawodawstwo dekre­

towe, ukaże się prawdopodobnie w pią­
tek i zawierać będzie ustawę o pełno­
mocnictwach. 

Ogłoszenie tej ustawy nastąpi nie 
wcześniej ze względu na konieczność 
uzyskania podpisu Pana Prezydenta, 
który bawi w Spale. Z tego też wzglą­
du zamknięcie nadzwyczajne] sesji sej­
mu i senatu nastąpi prawdopodobnie w 
ciągu dnia jutrzejszego. 

Obniżka taryf kolejowych 
Rewizji będzie poddana zarówno taryfa towarowa, jak I osobowa 

Warszawa, 6 listopada. ] nej i zastąpienie ich stawkami taryiy pod dzisiaj służą tylko robotnikom. 
(Pat) — Stosownie do programu no- miejskiej, przez co potanieją przejazdy Bilety tygodniowe będą w cenie rów 

wego rządu, zarząd kolei przygotowuje j normalne w ruchu pobliskim i średnim, nej 3-em biletom na przejazd jednorazo-
rewizję kolejowej taryfy osobowej i to- do 200 kim., a w szczególności w ruchu wy, zaś bilety miesięczne w cenie 12 bi-
warowej. / j pomiędzy stacjami wiejskiemi, gdzie do- letów jednorazowych, obliczonych we 

Prace nad redakcją nowej taryfy oso tychczas nie stosowano taryiy podmiej- dług nowej taryfy normalnej 
bowej "dobiegają końca. Zreformowana skiej. 
będzie zarówno taryfa normalno-torowa Tabele opłat ulgowych będą ustalone 
jak wąskotorowa w duchu znacznych procentowo od nowej taryfy normalnej, 
uproszczeń i wyrównań opłat taryfo- Znaczne korzyści dla osób, które nie ko 
wych. jrzystają dzisiaj z ulgowych biletów na 

Do najważniejszych korzyści, jakie przejazdy wielokrotne, przyniesie przy-
przyniesie nowa taryfa, należy uchylenie i znanie wszystkim podróżnym prawa do 
droższych dzisiaj stawek taryfy normal-lnabycia biletów tygodniowych, które 

. - - - m . i —j --~. — — — — — — * - . . „ i. «in̂ r« 
Rewizja taryfy towarowej przeprowa 

dzana jest w przyśpieszonenS tempie 
przez badania statystyczne i kalkulacyj­
ne, dotyczące taryf rolniczych, jak rów­
nież ogółu taryf podstawowych surow­
ców i półfabrykatów, których ceny mają 
być obniżone w ramach tego programu. 
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Si,!elrzu' d r u ź i dopiero 
i !"nie° . z i c m i ę • Wszyscy lotni-
I , l e .Północnym toczą się dal-

JNicach Makalle. 
îesień korespondentów. 

0munikat ogłoszony w Ad 

dis-Abeba, robi wrażenie, że kierowni 
cze sfeiy abisyńskie oczekują silnego na 
tarcia włoskiego na frontach północnym 
i południowym. Posuwanie się wojsk, wło 
skich jest bardzo powolne, lecz abisyń­
skie władze wojskowe przyznają, że woj 
ska te znajdują się w bliskości Makalle. 
Komunikat abisyński stwierdza, że w 
ciągu listopada, najeży oczekiwać poważ 
niejszych decydujących walk, które za­
decydują o losie szeregu punktów stra­

tegicznych 
Źródła francuskie komunikują z Ad 

dis Abeba, iż wyborowe oddziały wojsk 
zajmują linję na północ od Makalle, gdzie 
pod dowództwem doradcy wojskowego 
ras Seyuma — b. pułkownika rosyjskie­
go Korniwałowa, zbudowano nowoczes­
ne schrony. Duch tych wojsk jest znako­
mity. Żołnierze złożyć mieli przysięgę, 
że raczej umrą, niż ustąpią choćby piędź 
terytorjum lub poddadzą się 

Abisyńczycy wyparli Włochów z Makalle 
T a k t w i e r d z i u r z ę d o w y k o m u n i k a t a b i s y ń s k i 

Addls Abeba, 6 listopada. | Nocą abisyńczycy przypuścili ener-
(Pat). Urzędowy komunikat ablsyn- glczny kontratak, zmuszając włochów 

skl podaje, że wieczorem dnia 5 b. m. do opuszczenia miasta. Włosi pozosta-
silny oddział wywiadowczy włoski pod. will 10 zabitych i 4 jeńców. Straty po 
wodzą erytrejczyka Zegnye wkroczył j stronie abisyńskiej — 2 zabitych 1 4 jeń 
do Makale zupełnie ogołoconego 
wojsk ablsyńsklch. 

zj ców. 

Skarb cesarza Nenelika wydobyły 
4 0 m i l j o n ó w f r a n k ó w n a o b r o n ę p a ń s t w a 

Paryż,-6 listopada. 
(Pat). Kprespondent „Intransigeant" 

donosi z Addis Abeby. W dniu dzisiej­
szym przystąpiono do wydobycia skar­
bu cesarza Menelika, który umierając 
wydał specjalne zarządzenia odnośnie 
tego skarbu. 

Skarb ten byt złożony vv podzie­
miach mauzoleum Menelika i miat być 
użyty tylko w razie rzeczywistego nie­

bezpieczeństwa, grożącego państwu. 
Ażeby dostać się do wnętrza pod­

ziemi, trzeba było wysadzić,dynamitem 
dwoje żelaznych drzwi grubości A0 
cm. Według wiadomości oficjalnych, 
skarb cesarza Menelika wynosi 8 milio­
nów talarów Marii Teresy czyli około 
40 miljonów franków. Prócz tego zawic 
ra sztaby złota, srebra i platyny warto­
ści 135 miljonów franków. 

Wiadomość otrzymana z Addis Abe­
ba stwierdza, że wojska abisyńskie nie 
opuściły Mak*alle. Władze wojskowe 
oświadczają, że armje północne stosują 
się ściśle do otrzymanych rozkazów, 
wciągając nieprzyjaciela wgłąb kraju 
bez bitwy i przedłużają w ten sposób 
włoskie linje komunikacyjne. 

Po ostatnich deszczach ziemia już 
podeschła, co umożliwia podjęcie dal­
szego marszu. Zajęcie Azb: spodziewane 
jest lada chwila. Po zdobyciu tego mia­
sta, cala prowincja Tigre będzie już pod­
bita. 

Źródła angielskie stwierdzają, że za­
kończono już przygotowania dla podję­
cia dalszego marszu woisk włoskich. — 
Wojska te posuwać się będa kolumnami 
utrzymując ścisłą łączność. Głównym 
celem ofenzywy włoskiej jest w dalszym 
ciągu Makalle, co do którego nadchodzą 
sprzeczne wiadomości. Podczas, gdy abi 
syńczycy twierdzą, że wypędzili stam­
tąd włoskie straże przednie, złożone z 
oddziałów tubylczych — włoskie koła 
wojskowe w Asmarze zapewniają, że nie 
regularne oddziały, które bez żadnego 
oporu wkroczyły do Makalle, zostały 
przyjęte z otwarłem: ramionami przez 
ludność. 

Jerozolima, 6 listopada. 
(Pat) — Jak donosi prasa, kilka ty­

sięcy fałaszów wyznania mojżeszowego, 
w Abisynii, wstąpiło do wojsk abisyń-
skich. 

W Addis Abebie zgłosił się ochotniczo 
do armji zamożny kupiec żydowski 
wraz z 2 0 członkami swei rodziny. 
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Poprawa gospodarczej w P o l f e 
w świetle raportu Instytutu Badań Koniunktur Gospodarcza 

Warszawa, 6 listopada. 
Instytut Badania Koniunktur Gospo­

darczych i Cen w następujący sposób 
charakteryzuje obecną sytuację gospo­
darczą: 

Koniunktura wojenna, pod wrażeniem 
której znalazła się gospodarka światowa 
v/ ostatnich miesiącach, nie zmieniła w 
znaczniejszym stopniu syi'iacji. Wpraw­
dzie w obrotach niektóremi artykułami, 
najściślej związanemi z działalnością 
zbrojeniową, wystąpiło duże ożywienie, 
zapasy światowe spadły, a ceny silnie 
zwyżkowały — objawy te jednak doty­
czą tylko niewielkego zakresu (głównie 
metale nieżelazne, pozatem nafta, skó­
ry) i nie dały się wyraźniej odczuć w 
rozmiarach handju międzynarodowego: 
obroty towarowe w sierpniu wykazały 
poziom o niecałe 2 proc. wyższy, niż 
prscd rakiem. śtk 

Na niezmiennie niskin»R>złomie po* 
zostawała wytwórczość w krajach „blo­
ku złotego", w szczególności we Francji. 
Niemal jedyny wyjątek stanowiła w tej 
dziedzinie Polska, której ruch zwyżko­
wy koniunktury, pobudzony w latach 
1 9 3 3 i 1 9 3 4 przez skutki detezauryzacji, 
trwał nadal również w ubiegłym kwarta 
le. Objawy 
z w y ż k o w e g o ruchu koniunktury 
występowały w Polsce w ostatnim kwar 
tale także w dziedzinach dotąd nie wy­
kazujących takich symptomatów, miano 
wicie w dziedzinie cen i.płac oraz w dzie 
dżinie spożycia. Trwający przez cały czas 
kryzysu, ostatnio już zresztą postępują­
cy coraz wolniej spadek cen przemysło­
wych, w ubiegłym kwartale ustał zupeł­
nie. Wprawdzie nie można znaczenia 
symptomatycznego przypisywać wzrosło 

nim kwartale. 
Natomiast w dalszym ciągu wzrasta­

ła działalność produkcyjna w gałęziach, 
wytwarzających materjały inwestycyjne, 
zwłaszcza w przemyśle mineralnym oraz 
•w przemyśle budowlanym w ścisłem zna 
czeniu. Wzrost w tych gałęziach polegał 
na dostosowywaniu się poszczególnych 
gałęzi przemysłu do podniesionego w 
bieżącym roku poziomu działalności in­
westycyjnej, która od najniższego punk­
tu — lat 1932, 1933 — wzrosła już o 
trzecią część. 

Omawiając rozwój ostatnich czasów, 
brać trzeba oczywiście pod uwagę, że 
poziom, osiągnięty podczas kryzysu, był 
bardzo niski i że wobec tego wysokie na 
Wet stosunki wzrostu oznaczają niewiel 
ki przyrost w liczbach bezwzględnych. 

trzeciej; nawet po tym silnym wzroście 
zatem doszedł dopiero do 45 proc. roz­
miarów roku 1928. Produkcja przemysło 
wa spadła prawie do połowy — a więc 
przy wzroście 25-procsntowym, osiągnę­
ła niewiele ponad dwie trzecie wytwór-

d y t o w ą b a n k u e m i s y j n e g o , k t < ^ 
tą z w i ę k s z y ł r ó w n i e ż kredytY • 
r e d y s k o n t a — p o b u d z a j ą c dział^ y i Sać 

' b « # C 2 n y c h . f 

czości 1928 roku. Niemniej jednak ruch 
zwyżkowy aż do ostatnich czasów, był 
wyraźny i obejmował, jak widać wszel­
kie objawy produkcji i obrotów. 

Natomiast brak było ostatnio korzyst 
nych objawów w dziedzinie rynku pie­
niężnego, który od czasu niepokojów, 
wywołanych na wiosnę, w okresie panik 
w krajach „bloku złotego", pozostał 
szczególnie wrażliwy na czynniki, nieza 
leżne od istniejącej sytuacji gospodar- . 
czej. Trwanie detezauryzacji było od te- wych. Natomiast nie odbiła s'ei ("(t'f l 

go czasu zahamowane, a w pewnych mo acja na wypłacalności: odsetc pist 
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środków. Zmniejszenie to wpr* bJ,fc " ł vego zdj 
dawało się ostatecznie odcz-uc. ^ Weciny^ 
wiem, mimo zmniejszenia sie . \ UstaWft(ł 

danych wkładów, nie o g r a n i - * o d aw< 
tów, częściowo czerpiąc z e '^f i-l g Hb 
zer w, częściowo — PoP :" z. e*.u f lo!'L. *ei> jał 

nie i w ten sposób k o m p e n s ° w 8 

siły nabywczej. 
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Niemniej jednak koneekwenw m n a s 

tuacji było pewne pogorszeń „J-ieoczelfi« ' 
płynności, w związku z czem. JJ* B * 'Wą 
leż obniżka kursów papierów 
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mer i tach w y s t ę p o w a ł y n a w e t p r z e j ś c i o - i s t ó w w e k s l o w y c h był niższY j e, PI Tale więc 
ruch inwestycyjny jwe objawy tezauryzacji, o niewielkim rymkolwiek poprzednim kw* • ' 

spadł w latach kryzysowych do jednej zresztą zasięgu. * > # t ^ * T y c ^ „ , . 0 W 
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b Odznaczenia „wawrzynem akademicki 
dla literatów, publicystów, dziennikarzy, aktorów i hrasom6w#<r K ^ o 

k 0 p "letnodn Warszawa, 6 listopada. 
(PAT) Pan minister »>' R. j Q. P . 

zarządzeniem z dn. 5 listopada r. b. na­
dał na wniosek Polskie] Akademii Lite­
ratury pierwsze odznaczenia „W-iwrzy 
nem Akademickim" osobom wybitnie 
zasłużonym dla dobra literatury pols­
kiej oraz związanych' z nią innych dzie 
dzin twórczości. 

, Wawrzynem akademickim odzna­
czonych zostało kilkaset osób: litera­
tów, uczonych dziennikarzy, artystów, 

Wojciechowskiemu, robotniko*1' h 
o m 

wi, jaki wystąpił we wrześniu.'w niewiel' ~„,t'.V r ' 7 i 
kich zresztą tylko rc«miaJacn, w n f f l , ! v ? S f e m u c ^ ' C l c l

A 

ivch grupach, ustabilizowani* , s i ę ^ e ^ ' ^ ^ ?M 
jednak niewątpliwie było osiągnięte I J / ^n^K J K . 2 * ! ? 0 ? B a r t k l ^ ^ z . Ma-

Ten ruch cen przemysłowych łączył ? a f W ? 5 * k a ' . F e r , d v n a n d Goeltel. Ka­
się ze zwrotem w ruchu płac robotni- ' * m i i c r ; 1 "WJCOwtcZOwna; Jan Cećtoń, 
czych, w których zwyżki — o skromnym ^ o r n c ' Makuszyński, Marja Pawlików-? 

<ska, Alana Rodziewiczówna. Andrzej 

nym. 
Srebrny „wawrzyn a k a O ' ' ^ ^ 

trzymali m. in.: Jadwiga BecK% u a r C z e ; 

na ministra, dr. Zenon Kosidoj^ ty te 
rektor „Polskiego Radja" w \J 

kierownik , fcdn 

Radia >ML m Pa 

zresztą tylko zasięgu — wyraźnie prze­
ważały nad obniżkami. Bardziej znamien 
ny zwrot wystąpił w cenach artykułów 
rolnych. 

W ubiegłym kwartale nastąpił zatem 
pewien 

wzrost spożyci? . 
Nie odbił się on jeszcze wyraźniej na 
produkcji, która charakteryzowała się 
nadal słabym-' ruchem zwyżkowym. — 
W głównej gałęzi produkcji dóbr spoży- stąpieniem do realizacji wielkiego pla-
cia — we włókiennictwie — wytwór- nu zbrojeń, gabinet brytyjski za zgodą 
cześć była nawet nieco zmniejszona, co Francji wystąpi u rządu niemieckiego % 
oczywiście nie wynikało ze spadku spo-. przyjazną demarche, zmierzająca do u-
życia, ale było konsekwencją szczególnie! zyskania zgody kanclerza Hitlera na 
wysokiego poziomu produkcji w poprzed! pewne ograniczenie względnie zlago 

jan Tuwim, Kazimierz .Wierzyński, 
Emil Zegadłowicz, prof. Aleksander 
Brueckner, prof. Roman Dyboski, Jan 
Lorentowicz, krytyk teatralny Artur 
Śliwiński, Wojciech Stpiczyński, Ksa­
wery Dunikowski, Józef Mehoffer, Ta­
deusz Pruszkowski, Karol Szymanów-1 Witold Hulewicz, 
ski, Leon Wyczółkowski, Stefan Jaracz j literackiego „Polskiego 
Ludwik Solski, Kazimierz Junosza-Stę-
powski, Stanisława Wysocka, ar tystka 
dramatyczna, Arnold Szyfman. Leon 
Schiller, Karol Frycz. 

Za krasomówstwo przyznano złoty 
„wawrzyn akademicki" Ignacemu Da­

szyńskiemu, "Bogusławowi Miedzińskic-
mu, Ignacemu.Paderewskiemu, Kazimie 
rżowj Sosnkowśkiemu', zaś za wybitne 
zasługi dla dobra literatury polskiej 
Felicjanowi Sławoj - Składkowskiomu, 

IIm> ' i ^° 
. ,0! 

kowska, Kazimiera R y c h t e r o ^ m 

r e kl3i'JJ sfd a 

sław Lorentz, Helena 

Strug, Aleksander Świętochowski, Jul- Lucjanowi Zeligowskiemu. Jakóbowi 

Przeciw zbrojeniom Niemiec 
D e m a r c h e An&Ifi i ' F r a n c j i w B e r l i n i e 

Paryż . 6 listopada. dzenje programu zbrojeń Rzeszy. 
(PAT) „Oeuvre" twierdzi, iż wkrót Załatwienie te | sprawy mogłoby na 

jce po wyborach angielskich przed przy stąpić na drodze polubownego porozu­
mienia pomiędzy Francją, Anglją i Rze 
szą. 

Ta demarche zostanie dokonana 
prawdopodobnie pod koniec bieżącego 
miesiąca. 

tatorka, major Mieczysław lePtu 
jor Wacław Lipiński, Antoni 
czyk, Honorata Leszczyńska, 
sław Sżpakiewicz, Nina 
czowa, Bernard Połoniecki 
Szelążek, księgarz wydawca 
Wolff i inni. 

c z a s a c h 
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*o jako 
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Minister BecK 
obejmuje urzędowa' 

Warszawa, 6 
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(B) Minister spraw zagi'^1" - odowe Józef Beck, który po dłuższe) 4 j V 
spędził okres r e k o n w a l e s c e n c j a "czeg 
ce, powrócił dziś rano do ^l* 
od jutra obejmuje normalne • 

Przen 
» a d o 

Zapraszamy na lamp^ 
do nowooiAvor7.ono| \ / i C » 
winiarni nrtystycznfi] 

P I O T R K O W S K A 6 4 , tel 

nvVaKD0,itJ 

tego 

Człowiek o świętej głowie 
, ,^as E d e r f . - D o r a d c y k r ó l a j t r ó l ó w . - D z i k i e Herdy na ulicach 

K o r e s p o n d e n c j a w ł a s n a . R e p u b l i k i " 

dropulos stracił swojego najlepszego przeciągłe sygnały, zanim sd ' 0 

} t 0 , czy 

Addis Abeba, w październiku. 
naprzeciwko hotelu „Imperial" znaj­

duje się zakład fryzjerski pana Papan-
dropulosa, który robi obecnie wspaniałe 
interesy. Dawniej przychodzili do za­
kładu tylko urzędnicy „gibbi" i kupcy e-
uropejscy. Od czasu do czasu zjawiał 
się jakiś bogaty ras lub dedżamacz z da­
lekich stron i przed audjencją prywatną 
u cesarza kazał tutaj doprowadzać do 
porządku swą' fryzurę. Nie było to ła­
twe zadanie: klienci abisyńscy nosili gę­
ste i długie brody 1 faworyty, nie mówiąc 
już o kręconych dziko włosach na gło­
wie, które trzeba było ostrzyc w formę 
ściętego ostrosłupa. 

Cóż to za rozkosz dla* pana Papan-
dropulosa dostać w swoje ręce i nożyce 
nas, anglosaskich reporterów! Pragnie­
my wszak tylko, by nas gładko ogolił, a 
głowa nasza nie będzie wyglądać jak 
krzak ozdobny we francuskich parkach, 

ważanym człowiekiem. Był on fryzjerem 
nadwornym Jego Wysokości, kiedy Je­
go Wysokość nazywał się jeszcze ras 
Tafari. Z czasów tych Orek opowiada 
wiele ciekawych anegdotek. Pewnego 
dnia, naprzykład, miał ostrzyc swego 
najwytworniejszego klienta. Spadające 
loki musiał jednak uważnie zbierać. — 
Wkońcu otrzymał polecenie, żeby zapa­
kować każdy lok osobno w bibułkę i jako 
znak książęcej łaski rozesłać je do naj­
większych lenników... 

Mimo swej sztywnej powagi, z jaką 
cesarz występuje przed publicznością, 
jest pn podobno w życiu prywatnem czło 
wiekiem o wielkiem poczuciu humoru i 
zamiłowaniu do sportów. Mój fryzjer 
niejednokrotnie rozśmieszał go swemi 
głupiemi dowcipami. Kiedyś zastał go 
także pływającego w basenie swego zam 
ku na wyścigi ze swoją córką. 

dzisiaj ceremoniał nie^po-N ics t c , 
Oprócz tego dalemy dobre napiwki... In- zwala cesarzowi na wiele rzeczy. Zad 
teres zatem kwitnie. Pan Papandropulos nemu śmiertelnikowi nie wolno dotknąć 
za-iera ręce świętej głowy króla królów. Dlatego też 'czy wiście boso. Jeżeli przejeżdżały dro 

" p a n Papandropulos jest bardzo po- negus goli się teraz sam, a pan Papan- gą samochody, musiały dawać długie i 

klienta 
Mam wrażenie, że europejska publicz 

ność ma zupełnie mylne wyobrażenie o 
wieku negusa. We wszystkich filmach i 

I na fotografiach wygląda on, jak męż­
czyzna w podeszłym wieku. Możliwe, 
że przyczyną tego jest właśnie jego bro­
da, ale żaden europejczyk nie oceni go 
na pierwsze spojrzenie na mniej niż pięć­
dziesiąt lat. W rzeczywistości negus ma 
dopiero 39 lat. A więc tylko jeden rok 
różnicy między negusem a jego wielkim 
obrońcą p. Anthony Edenem, ministrem 
angielskim, któremu nadano już tutaj 
żartobliwe przezwisko „ras Eden". 

Większa część doradców jest dwa 
razy starsza od cesarza. W kraju tym 
tak samo. jak w Japonji i starożytnej 
Orecji. czci się mądrość starców. Wyso­
ki wiek sam przez się uważany jest jako 
wielka wartość. Abisyńczyk. naprzy­
kład, dumny jest z wielotysięcznej prze­
szłości swego państwa. 

— Etjopja jest starsza niż Rzym — 
powiedział mi w tych dniach jeden z czar 
nych dostojników, kiedy wspominałem 
mu o młodej jeszcze cywilizacji kraju. 

Dawniej w Addis Abebie panował 
wielki ruch. Między szóstą a siódmą a-
rystokracja wierzchem na mułach spa 
cerowała po ulicy Dworcowej. Za nimi 
postępowała świta, brzęcząc bronią, o-

Dzisiaj wszystko się zn1lLw ( ^ ó ^ j g 
czasu wybuchu wojny Addis * ^ »mi. 
się najspokojniejszem miaste"1 ^ \ 
kontynencie. Jedynie h o r o O , % n

 P O r z a 
ków, którzy ze wszystkich ry ° r t now 
przeciągają przez stolicę, by, °m C^ów 
negusowy, przerywają tę ^" e J . |) , ^ kartel 
Dziwne wrażenie robi na ^ S$. 
horda! ji fD ' do 

Paryscy^czniowie A k a d e j J ^ ^ ^ a t 0 r 

•He 

domo, urządzają corocznie r.' M k . ^ e l i 
czerwca „bal Czterech Sztuk • /J i i , , ą | «ty c , . . 
tej już po południu przez ullcf I P r 2 e , ! 
ją studenci z wielkim wrzask^ A \ , 6 1 

przeważnie prawie nadzy 1 ?1 V\ a d 
dołu wymalowani farba olei| a z a „ | ( 

kach noszą miecze, dzidy 1 '. A , 0 Pot 
Wdzierają się do restauracyjki^ ' 

now wypijają gościom napoje ze ^ M,i 
dzikim krzykiem udają sie 0 / , 1 e c L 
go lokalu. Policja ma rozk** < * . 1 a c 
kadzania zabawie. . \ z

 l o 
Studenci ci przychodzą ' \J^\ 

przeciągającego ze swyrn ( v ^ \ c t r 2 e t ) , 
przez stolicę. Wesołe \ ^ Ś W ] 

swoje oszczepy nad głowa- {jf* S? a l l s ty ( 

mi się jakby kopją paryski 0 B u 
stycznych! s ^ K j " 5 " P 

Oltl nr 
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wszy krok 
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senator Helman-Jareckl wygłosił 
Y^ajszem posiedzeniu komisji se-
'1 s w ó i „m a i d e n s p e a c h". 
p'ienie to oczekiwane było w 
1 z Pewnem zainteresowaniem. P . 

dŁ ^ ł o w I ć 1 , iS t 0 m o ż n a b y ! o v/y" 
2 Kilku jego w y s t ą p i e ń p u -
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a w c z y c h , jest pozatem 
'iberałem w dziedzinie 

redytv b j ^ ' n y c h - Pojawienie" się" w dzi-
P * ^ego - a P h n a t r y b u n i e Parlamen 
: e k w e n f « | i i i ; ; s ' o a z a ^ człowieka mogło, 
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0 iako zło konieczne. N e o-
m - odwrotnie wychodzi z n kwaii'. ^ . u , odwrotnie wycho 

'istwowych i zmierza do 
j L „ C e ' ów. Omówienie ood 
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mówienie podstaw 

E | 2 m u
 Polskiego na tle obec-

a c i ' byłoby rzeczą niesłychanie 
f! m o ż c właśnie dlatego, że ster 
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d e m a c h taryf celnych i ko 
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•f t r aktatów handlowych, oraz 
socjalnych i t. p. Ten c i a s -

• Widzenia m u s i d o p r o w a d z i ć 
| c h w y n i k ó w . Konieczne jest 
B M i e p o l i t y c z n e prze-
K^ienniczego, aby zrozumiał, 
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rmalne 9 
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W I E L K I K O N K U R S 
DLA DALSZEJ POPULARYZACJI 
R A D J O F O N J I W P O L S C E 

N A G R O D Y W A R T O Ś C I Z Ł 100.000-
(wśród nagród 4 samochody 
limuzyny najnowszego modelu; 

UDZIAŁ W KONKURS IE BRAĆ MOGĄ 
JEDYNIE •POSIADACZE ODBIORNIKÓW 
RADJOWYCH MODELI 1934-35 i 1935-36 

WYPRODUKOWANYCH PRZEZ 
P O L S K I E ZAKŁADY PH IL IPS S. A. 

SPECJALNE PROSPEKTY INFORMACYJNE OTRZYMAJ MflŻNA 
P O C Z Ą W S Z Y OD ON. 15 L I S T O P A D A r . b . 
WE W S Z Y S T K I C H C Z O Ł O W Y C H F I R M A C H 
RAOJOTECH^ICZ^YCH ORAZ W POLSKICH ZAKŁADACH 
PHfLip.S S. A, W A R S Z A W A K A R O L K O W A 36/44 

POLSKIE ZAKŁADY PHILIPS S. A; WARSZAWA 
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Opłakana sytuacja gospodarcza w Gdańsku 
Wiceprezydent senatu , p. Muth, stwierdza, że antysemi­
tyzm p o w i n i e n ograniczyć się tylKo do „światopoglądu" 

O J "dziewać się należy, że rozmowy porto- j pożądanym szkodom, koniecznem jest, 
we będą miały podobny przebieg. Jaby to przekonanie narodowo-socjali-

. ' styczne ograniczało się tylko do sprawy 
Po podkreśleniu woh senatu wypeł- , światopoglądu, 

niania swych zobowiązań traktatowych Następnie p. Huth stwierdził, że za-
przy jednoczesne] obronie swych praw, d ł u ż e n i e r z c m i o s ł a gdańskiego v/ynosi 

Gdańsk, 6 listopada. 
(PatJ — Na zebraniu gdańskiej orga­

nizacji kupieckiej, wygłosił przemówie­
nie wiceprezydent senatu i senator do 
spraw gospodarczych p. Huth, który 
oskarżał poprzednie senaty gdańskie, a 
przedewszystkiem senat p. Sahma, o to, 
że nie zainicjowały ścisłej współpracy z 
Polską na podstawie warunków, stwo­
rzonych w chwili ukonstytuowania się 
Wolnego Miasta. jest dla niego nietykalnem i bezkompro-

Ostatnie rozmowy poilsko-gdańskie misowem. Jednak w interesie gospodar-
wykazały najlepszą wolę obu stron. Spo stwa gdańskiego, celem zapobieżenia nie 

przeszedł p. Huth do kwestji żydowskiej 
przyczem stwierdził, że przekonanie każ 
dego narodowego socjalisty w tej spra­
wie, łączy się z jego światopoglądem i 

conajmniej 20 miljonów guldenów gdań­
skich. Przyznał on dalej, że w Gdańsku 
istnieją obecnie opłakane stosunki gospo 
darcze i że wiele wypadków odbiło się 
boleśnie na gdańskiem życiu gospodar-
czem. 

mus kartelowy tam, gdzie on istnieje. 
Trzeba zaprzestać odgradzania się od 
świata zewnętrznego 1 dopuścić konku­
rencję zagraniczną.... Zagadnienie szty­
wnych cen odrazu straci na ostrości"... 

Napewno. Jeżeli dopuścimy konku­
rencję zagraniczną, to ceny będą 
,.m i ę k k i e"... Zbyt miękkie nawet... 
Ale co dopuścić, w jakich rozmiarach 
i za co? Cały świat, ale to dosłownie 
c a ł y , zamyka się i nie „dopuszcza", 
aż tu nagle Polska ma otworzyć gra­
nice!.... 

Nie posądzamy o taką „ k o n c e p ­
c j ę " p. sen. Heiman-Jareckiego. Sądzi­
my, że iest to nieporozumienie, wynikłe 
z niedopowiedzenia. Ale właśnie te nie­
dopowiedzenia, ten brak zaokrąglone! 
całości koncepcyjne] — to jest cecha 
charakterystyczna owego przemówie­
nia. 

Albo taki passus: 
— Zrobiliśmy z bilansu handlowego 

fetysz i przejmujemy się niepotrzebnie 
drobnemi saldami ujemnemi lub dodat-
niemi. Nawet znaczny deficyt w bilan­
sie handlowym nie powinien nas prze­
rażać. Stałość waluty gwarantuje nie 
takie lub inne saldo bilansu handlowe­
go, a zrównoważony budżet i dobra 
polityka Banku Polskiego. Przy tych 
dwuch założeniach bilans handlowy 
przystosuje się automatycznie do na­
szych potrzeb i możliwości. Obrona bi­
lansu zapomocą ograniczeń i kontyn­
gentów stanie się zbędną, tak samo 
zbędnym będzie cały zawiły i ciężki 
biurokratyczny aparat, regulujący przy 
wóz". 

Niedawno czytaliśmy podobne prze­
mówienie w angielskiej Izbie Gmin. Aie 
Auglja ma inny nieco, niż Polska bilans 

płatniczy.... Ma także inną masę gospo­
darczą.... i jakoś w tej \nglji nikt nte 
uchwala ostatnio billów w duchu wol­
nego handlu. Odwrotnie — rygory w 
obronie bilansu handlowego są coraz 
ciaśniejsze. 

Podobno przemówienie p. sen. Hei­
man-Jareckiego podobało się w łódz­
kich kołach wlelko-przemysłowych. 
Tem g o r z e j dla p. senatora. „Kota" 
odznaczają się wybitnym brakiem poli­
tycznego okrzesania. Ceniąc wysoko 
uinystowość p. Heiman-Jareckiego, nie 
sądzimy, aby chciał on wnieść do sena­
tu odrobinę choćby atmosfery, panują* 
ce] w łódzkich kantorach. I dlatego 
dziewicze jego przemówienie w sena­
cie traktować będziemy tylko jako 
pierwszy ale niezręczny krok. 

Czesław Ołtaszewski. 
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Genewa, 6 listopada. 

(Pat) — Dziś przedpołudniem, komi­
tety redakcyjne obradowały nad teksta­
mi poszczególnych propozycyj, które po 
południu zostały z pewnemi zmianami za 
akceptowane przez podkomitet ekono­
miczny i przekazane komitetowi 18-lu. 

Komitet 18-tu zebrał się o godz. 18-ej 
i przyjął najprzód tekst propozycji nu­
mer 4-a (zgłoszony przez przedstawicie 
la Kanady), rozszerzający warunkowo (o 
ileby nastąpiło porozumienie w tej spra­
wie z państwami, nie będącemi członka­
mi Ligi Narodów), listę produktów, któ­
rych wywóz do Włoch ma być wzbronio 
ny, przez dodanie do niej nafty, żelaza i 
stali oraz węgla. — Następnie przyjęto 
tekst propozycji nr. 4-b w sprawie tran­
zytu. Propozycja ta wzywa rządy do wy 
dania w sprawie wywozu towarów, pod-1 
legających zakazowi, zarządzeń celem 
kontroli wsze:lkiemi rozporządzalnemi; 
sposobami, przeznaczenia tych towarów 

Skolei komitet uchwa,lił następujący 
projekt rezolucji w sprawie umów, będą 
cych w wykonaniu: 

Komitet 18-tu upoważnia podkomitet 
do uczynienia w jego imieniu rządom za 
interesowanym propozycyj w sprawie 
umów innych aniżeli te, które zostały w 
całości spłacone przed 19-ym październi 
ka 1935 r. i które mogłyby być w dro­
dze wyjęcia z pod przepisów-par. 3 pro­
pozycji nr. 3 w całości wykonane. Czy­
niąc te propozycje, podkomitet powinien 
się kierować następującemi z a 6 a d a m i : 

a) wyjątki mogłyby być uwzględnione 
tylko co do umów, zawartych przez,pań 
stwa, lub instytucie, należące do państw 
czy poddane w zupełności nadzorowi 
państw albo na rachunek-, tychże.przed 
19 października 1935 r., a dotyczących 
towarów,*-posiadających istotne •znacze­
nie . dla importującego państwa; b) wpłn-
ta*cbnajmniej 20 proc. kwoty ogólnej, j 
umówionej w kontrakcie, powinna być i 
dokonana przed 19-tym października' 
1935 r.; c) kontrakty, przewidujące spła' 
ty w towarach, których import jest i 
wzbroniony na podstawie propozycji nul 
mer 4, nie mogą być wyjęte spod zakazu' 
d) rządy powinny dostarczyć podkomite 
towi najpóźniej do 10 listopada szczegó­
łowych informacyj o każdym kontrakcie: 
rodzaj towaru, ogólna suma należności, 
wysokość wpłaty, dokonanej przed 19 
października 1935 r., wysokość należno­
ści niewpłaconej w dniu 19 października 
1935 r. Żadne propozycje nie mogłyby 
być zgłoszone do podkomitetu po 12 li­
stopada. 

Podkomitet ustaliłby najpóźniej w ter­
minie do 12 listopada listę ostateczną 
kontraktów, których uwzględnienie wy 

wszystkim rządom, reprezentowanym w zamknięte sa sklepy rzeźnicze, w re-
komitecie koordynacyjnym, j stauracjach podawana jest najwyżej |e-

• \ j dna potrawa mięsna, albo rybna. 
Rzym, 6 listopada. Urzędowanie w biurach rządowych 

(PAT) Od dziś weszły w życie na ' rozpoczęło się o jedną godzinę wcze-
całym półwyspie apenińskim przepisy ?mej niż dotychczas, zakończenie urzę-
mające na celu dostosowanie potrzeb ^ dowanla nastąpi również o godzinę 
życia codziennego do sankcji gospodan wcześniej. 
czych. A wiec w ciągu dnia dzisiejszego 1 Właściciele sklepów i biur prywat­

nych zostali wezwani do 
przykładem urzędów. Wszys łkJ* 
stawienia w teatrach i kinach !>' 
rozpoczynać się wcześnie! 'J-
przed północą publiczność Mj 
wracać do domu. S p o ż y c i e ^ 
będzie ograniczone na skute* 1 

go podniesienia podatku od b e " 

Wstrzymanie przez PoIsHę kredy to 
tu i handle r z ą d z e n i e m i n i s t e r s t w a prz*mys._ 

(B) Po w y d * ^ ^ przeciwko Wio- myślowych, o l a n y c h P ° < r * S « ! 

kich w wykonaniu 
tSKUBBBSBBflHOm 

s l n n o w i ą 

PUDRY HYGIENICZNE 
w jedenastu odcieniach 
Lab . C h e m . F a r m . M« 

N o w e o d c i e n i e „ P e c h e " , 

Do 

„ O c r e r o s S a " , 

W a r s z a w a , u l . C h n r c i e S n a 4 . 
nabycia we wszystkich, pierw8Zor.B<;dnvc'h 

„Rache l i 1 

fi •li. 

vartek 

si o zawiadomienie o iem - a |esią c 

wszystkie zainteresowane W i " \ spadły 0 

Włoch firmy polskie. / Cen chleb 

Berlin, 6 
(Pat) - Prasa niemiecka 5<? T °PAD 

koncerny naftowe Anglo-Ira»' I Za 
Company i Royal Deutch, ° t r " ^ c*o r«J 
Waszyngtonu zowiadomienie. 2 , H|eJ H»tc 
dent Roosevelt i sekretarz s ^ V,.'**oIn« 
zdecydowani są wstrzymać na Pjj ' * nied: 
ustawy p neutralności Stano-j < W 
czonych, zupełnie eksport P v,l, T y k ^ 
naftowych do Włoch. , b™ 

• Sądzą, iż amerykańscy P'?.', % h-
cy naftowi w energiczny sp« s 0,;JN 
stują przeciwko takiemu stano*, 
nakowoż, zdaniem kół. angic' s l3 
beć sympalyj, jakie opinja afltfjj 
żywi dla sprawy ..abisyriskiei, 

^należy, ze zwycięstwem pr&zV' 

S i t i c r t p o d n i e c a j ą 

nie skłonią Włoch do u s t ę p s t w . — Widoki p r e d n a n i a sa b a r d z o # 
Rzym, 6 listopada. | Chodzi tu o tendencje angielskie, zniie- mi 

• (Pat) — „Giornale dltalia", omawia- rzające do poróżnienia Francji i Włoch gi. 
jąc obecną sytuację międzynarodową, j oraz do zadania ciosu blokowi złotemu, że 

nad któ- co pozwoliłoby Londynowi na uzyskanie 1 wyraża opinię, że pojednanie, 
rem pracować ma Anglja i Francja, zda­
je się być dziś szczególnie trudne do 
osiągnięcia. 

Sankcje podniecają opór Abisynji, a 

morskieml, aby poprzeć a ° ^ 
„Giornale dl la l ia" pisz c $ 

pozycja Anglji na niorz 1 1 ,^ 
nem uległa ostatnio 
Vi umowom, zawartym z Fra"! stanowiska bankiera światowego. 

Dalej „Giornale d'Italia" zwraca uwa 
gę, że mowy premiera Baldwina, zapo- j chy muszą sobie zdać spra\ v ? l 

dla n ich nc^'Vl?« r o " n i 

W obliczu konferencji ff>°rSjjl 

władające zwiększenie, zbrojeń mor-
równocześnie nie skłonią Włoch do! skich, zmuszają inne państwa, zasiadają-

acię stwarzają 
ingielskie na i 

konfliktu włosko-abisyńskiego nie da się 
urzeczywistnić. „ 

| . Ponadto daje się zauważyć działanie 
dawałoby mu się usprawiedliwione i prze | sił, nie mających nic wspólnego ze spra-
kazałby je natychmiast do wiadomości f wiedliwością i paktem Ligi Narodów. — 

ustępstw. W rezultacie, plan lokalizacji i ce w Lidze Narodów, do odpowiedniego ostatnie układy, zawarte P° 
żem a Londynem. zwiększenia własnych zbrojeń. Nie jest 

bowiem wyłączona hipoteza, że pewnego 
dnia Anglja zerwie z paktem Ligi Naro­
dów, a wówczas członkowie Ligi będą j Włoch niekorzystna 
musieli dysponować odpowiedniemi siła wej orjentacji. 

••̂ •MlMto 

* poli 

Nie ulega wątpliwości, i e ? f i i'*^* 5 

acja na morzu Śródziemne"' it • "< 
i zmuś*8 1 

iczu nowego przesileni 
d o Pierwsze m a n e w r y przed wsiborom 

l a m e n t u . — K i o obejmie władze PO Ława 
binetu reform gospodarczy ' Paryż , 6 listopada. i drugiej strony w zakresie polityki za-1 kontynuacją gabinetu Lavala. 

(PAT) W kołach politycznych kur- granicznej Herriot jest zwolennikiem! 
sują stale pogłoski na temat przesilę-, Ligi Narodów, tezy angielskiej i zbliże­
nia rządowego. „Figaro" w związku z jnia ze Związkiem Sowieckim. Pod tym 

•ii 

tern zauważa, że o losach rządu we względem musiałby szukać oparcia u 
Francji stanowi nie dokonana już lub dotychczasowej większości narodowej 
zamierzona praca gabinetu, ale szanse lub u kartelu lewicy. Podobnego rodza-
tych, którzy zostaną powołani do utwo ju podział odpowiedzialności w obliczu 
rżenia następnego rządu. W świetle ta-: -wyborów parlamentarnych wydaje się 
kiego ujęcia sprawy dziennik rozpatruje 1 niemożliwy. 
widoki domniemanych następców prem' Jeżeli chodzi o drugiego kandydata 
jera Lavala. i na premiera, min. Mandela. to jest on 

Herriot jest pierwszym kandydatem zdeklarowanym zwolennikiem deflacjl 
Stał on zawsze na stanowisku utrzyma i ustaw dekretowych. W zakresie poli-
nia równowagi budżetowej i bronił ezę- t tyki zagranicznej, pomimo większego 
sto dekretów w zakresie'polityki we-1 przechylania się na stronę przyjaźni z 
wnętrznej, której Istota sprowadza się Anglja, jest rzecznikiem Lavala. które-
do zagadnień finansowych. Herriot mu mu z pewnością pozostawiłby tekę 
siałby więc oprzeć sie na tei samej! spraw zagranicznych. Gabinet Manrieln 
większości, jaką dziś posiada Layal. Zi byłby więc tylko z małemi zmianami 

więc zerwaniem z lewicą, która w obu 
sprawach ma inne zapatrywanie. 

Rząd Paul-Boncoura lub Steega wy­
powiedziałby zdecydowaną walkę li­
gom faszystowskim i zmieniłby pewne 
dekrety. Naraziłby się wiec na wypo­
wiedzenie mu walki z jednej strony 
przez obecną większość, z drugiej stro 
ny przez socjalistów, którzy są zasa­
dniczymi przeciwnikami dekretów. Wy 
tworzyłoby to stan zupełnej niepew­
ności. 

Pozostałe możliwość utworzenia ga-

uyiiuacja Kuninem L.av«ua. | umuiu le.uun sospouaic/-.^i 'J> 'Mo.r v« 
Trzeci domniemany kandydat na '• wych, ale taki gabinet, zda1 AMą ? e, ^ a ! 

premiera, ^Flandln, jest zwolennikiein , ro", może powstać tyld- v v.Ł^ 
klasycznej polityki finansowei, a w 
sprawach włosko-abisyriskich ma się 
wypowiadać za utrzymaniem neutral­
ności. Jego dojście do władzy byłoby 

narodowej. W tych war t" 1 ^ 
być mowa tylko o dwuch c\\\ł \ ' " a d z e , 
ciach: albo kontynuowanie P J J Ą^ n iu i 
vala pod jego lub też i n " c . . f K n k c 

kierownictwem, albo t b. *°»ti 
wyborcze stanęły temu ' ^ n , V ^ ' w 

dzie, przyśpieszenie wybor^ t y 
tarnych. . J \ J °«n« 

Może być i trzecie : 
otwarcie całej serii przes"1!' -,('L 0*.̂ . 

"1 \rM*> 7 wych. Dzisiejsze jednaK 
wnętrzne i zewnętrzne ' i a , a i 
niem dziennika, daleko P A > k i e g 0 

ność, którą niewątpliwie ^ ^ ( ^ m S t . i 
łcczeństwo francuskie, t"" 
grę polityków. 

0 »ior s | 
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Dzis Leonarda W. 
Jutro ijotfryda 

Wschód słońca 6.41 
Zachód stońca 16.00 
Wschód księżyca 14.30 
Zachód księżyca 2.43 
Długość dnia 9-19 
Ubyło dnia 9.07 

iizvcznVc i J n c p j T . . ^ 
edzibQ « " T « * Ł o d r i 0 l Z T Ó W U T R Z ™ A N I A zanolo 

' Komisja, która odbyła posiedzę-

Konferencja z włókniarzami 
w sprawie zmian w umowie zbiorowej odbędzie s ię 

dnia 12 b. m.—Dalsze ustępstwa przemysłowców 
Zatarg w przemyśle zarobkowym, ja­

ki wyniki wskutek wypowiedzenia umo­
wy zbiorowej, nie został zażegnany na­
wet na wczoraszej konferencji przemys­
łowców w inspektoracie pracy. 

' hafl̂  * m e

P . r ł e w o d n i < : t w c m dr. Skalskiego ustaliła 
^ 1 H d l B

S I , C U P a i d *'erniku, w porównaniu z po-
^ C i n w'?*'1 ^>&A 0 ' e s ' ' c e m koszty utrzymania rodziny 

ane W" v ' . ̂  "Padły 0 0,23 proc. Złożyła się na to 
i) B , C e ? cWcba, kartoili, grochu, masła, kiel-

^ """""y i mląsa. 

n i e c k a [̂j! U ^ j ^ ^ ^ A będzie dniem wolnym od na-
\nglO'^ r a f l .J'iuł 0 e ' ' narządzenie w tej sprawie otrzy-
utch , ° t ! , • *«ł, ł t

ł V " 0 r *l Inspektorat szkolny w Łodzi. 
imieniC' *j ^ listopada przypada w poniedziałek, 
re tarz s 1 <Hi C t . 8 * l t o l n a będzie miała 2-dniową przerwę 
/ m a ć na p J ' w "zdzielę i poniedziałek. 
i Stano- ** 
esport P f l S k T Y K A s A D U GRODZKIEGO w Ło. 

li;,) . a ' u l e bardzo interesujące dane: na dzień 
, nrf* 1w„* r n ł k a W 0 d o załatwienia 2369 spraw, i n s c y P \ v C « paid,! . . . , , . . . . 

nv s p o s^ ł s P * ź d * i e r n i kB wpłynęło 1445 spraw, roz-
n u s t a n o f | S | , c , c i « u miesiąca _ 1602 sprawy, pozo-
•ł a n g i e l k i * Jow, r o z P B t " e n l a 1602 sprawy. Jak wl-

«t, w 8 a d z l e grodzkim zalega bar-
'Praw. 

Jak już wiadomo, przemysłowcy na 
konferencji poniedziałkowej w minister­
stwie opieki społecznej zgodzili się zre> 
zygnować z dwóch postulatów, miano­
wicie wyrównania stawek płac na pro­
wincji i niepłacenia należności za posto­
je. Kategorycznie jednak zaznaczyli, że 
od dwuch warunków nie odstąpią, mia­
nowicie od tego, by uznać fabryki, w któ 
rych 51 proc. robotników wyrabia staw 
ki — za stosujące się do umowy zbioro­
wej oraz by wysokość stawek określano 
nie według szerokości krosien, lecz wed­
ług szerokości tkaniny. 

Na konferencji w inspekcji pracy ro-
Ibotnicy odrzucili obydwa te warunki. 
I Wobec powyższego insp. Wyrzykowski 

zaprosił wczoraj przedstawicieli prze­
mysłu zarobkowego. 

Konferencja trwała cztery godziny, 
od 11 do 3 po poł. W rezultacie prze­
mysłowcy zgodzili się zrezygnować z je­
szcze jednego swego warunku, mianowi­
cie z określania wysokości stawek na 
podstawie szerokości tkanin, a nie kro­
sien. Zastrzegli się jednak, iż godzą się na 
tylko pod tym warunkiem, że robotni-
to tylko pod tym warunkiem, że robotni 
dotyczący wyrabiania stawek przez 51 
proc. robotników. 

Równocześnie przemysłowcy oświad 
czyli, iż, wobec braku pełnomocnictw, 
nie mogą nic więcej przyrzekać. W nad­
chodzącą niedzielę w związku przemy­
słu zarobkowego odbędzie się walne ze­
branie członków, po którem zakomuni­
kują swą ostateczną decyzję. 
• • • • • • • •»••»••» 

Wobec powyższego insp. Wyrzykow 
ski postanowił w przyszłym tygodniu 

jj zwołać konferencję z udziałem obu stron 
— przemysłowców i robotników. 

Zwróciliśmy się do przedstawicieli 
związków zawodowych włókniarzy z 

Pinja ani'; 
jyńskieii 
łrn p^eft 

, ° S T SPOŻYCIA MIĘSA wieprzowego 
[ 0 * Łodzi. Spożycie mięsa w pa£-

*ynosilo 2.336,709 klg., w tern około 
i- wieprzowiny. Bardzo ciekawym 

i* j e

st, i i w październiku ubito i spoży-

zapytaniem, jak zapatrują się na wczo­
rajszy wynik konferencji. Oświadczono 
nam, że robotnicy domagać się będą w 
dalszym ciągu zachowania umowy zbio­
rowej bez żadnych zmian. 

ODOL przeni 

których 

poczyna się proces 
cia się zębów. Płyr 
usł ODOL ch roni \ 

j e s t a n t y s e p t y c z n y 

Izo 
Konsumcja mięsa końskieg 

* c Wzrastać, 
;o za. 

przeć Ą 
lisze w 

'LEKOWA KOMISJA POBOROWA dla 
i" P ' s z C 'jf-T*!! ' a s t . ° 1 1 o d M « « »ł«! w dniu 15 bm. 
a morzu a W * " a nią winni poborowi 1914 rocznika 
wzmocn'^ , 1 V | , ' m i c « k a l i na terenie 2, 3, 5, 8, 9 I 11 

Fra" Li. l o w Policji, m z -
mcii mof5j 
; spraw?' | •aw«' $ V ' C Z WARTEK, 7 bm. do powtórne) 
'ciT n 0 ^ e j K t o c * n i k a 1915 w biurze wojskowem 
Śródzi^i i l i i ^ k i c g o przy ulicy Piotrkowskie! 165 

irte p o f l 1 ' ? ^1 , l a * ' 6 mężczyźni tego rocznika o na-
A U , B * "tery początkowe J, K, zamiesz-

ości, i e • F L t C D i ° 5 k o m i s 8 r l a t u P ° , i c l l 1 n a , l t e r y 
7 j e n | n e j i l , {

 1 Łi M, N, z terenu 13 komisarjatu po-ziemi' 6 '" u 
i zmuś*" 

JaBy w zw ązhach 
**We podwyższenia podat-

^ ku od u p o s a l e n 
Pl'1" ^ ^ o w i a d u j e m y , w związku z 
j j k ciążeniem podatkowem uposa 
* \ ^niczych, w szeregu związków 

*Ych Z woł ano zgromadzenie dla 
J% *ei sprawie stanowiska. 
|rVy't \ siedzibie ZZZ. odbędzie się 
rHói^ine posiedzenie zarządów po-
' ^ w ^ 2 W U Z ^ 0 W ^ a omówienia 
K t o ' ^ a zgromadzenie przybywa-

A i - r Malinowski i poseł Gardecki. 
p t j t

 e " pracowników komunalnych 
h warill1^|L<trJ?0ici publicznej zwołuje wiel-
lwucll c nl l ljf^ł d z e n i e n a d z i e n 1 3 b ' m ; N a 

iwanie ? J U Oiu, przemawiać będą pp.: Woj 
ot i* Ke n k e L Uchwalone rezolucje, 

cdy^rfuH 2°staną władzom centralnym. 
Pn.ll 9łCj W Ł o d z i ' » d b « d z i e s i « o k r ^ e n i , ,,...,ńł> 1 U^.1*- urzędników państwowych, wybo ,ró* 

p r z c s i l e ' ^ 
i n a k P0ffl[ 
z n e 

' f t nj °mówiona będzie sprawa opo 
a uposażeń. 

"a « h&S«^y dyżurują następujące apteki: 
, kla^y -'i.>w,L.c*a - Stary Rynek 9, L. Steckla 

e k 0 . nt'Al V *I « e 8° 37. B- Głuchowskiego - Na-
i\VlC I." Jf Wk**- Hamburga i S-ki _ Główna 50, 

;ie lin"- s f 0 ^ o _ Piotrkowska 307, A Piotrów 
^ r s k a 91. 

^ i u r y aptece 

ma być uchwalona na najbliższej sesji se jmowej—Szczegó ły 
projektu. — Postulaty pracowników umysłowych 

Donosiliśmy niedawno, iż w minister obejmowałyby przymusowo wszystkich Dla realizacji tych zadań, izby pracy 
stwie opieki społecznej opracowany zo 
stał projekt utworzenia izb pracy. Pro­
jekt ten ma być przedłożony sejmowi na 
najbliższej sesji zwyczajnej, wobec czego 
ministerstwo obecnie rozesłało go do 
zaopinjowania organizacjom zawodowym 
pracowników umysłowych i robotników. 

Dowiadujemy się z projektu, iż izby 
pracy, jako prawno-publiczne przedsta 

pracowników. Izby pracy byłyby teryto-! występować będą do władz państwo-
rjalnie rozmieszczone w ten sam sposób ! wych i samorządowych z wnioskami o po 
co izby przemysłowo-handlowe i izby, trzebach robotniczych i pracowniczych, 
rzemieślnicze. • opinjować będą wszystkie, dotyczące 

Zadaniem izb ma być stała reprezen- • świata pracy, zamierzone ustawy i rozpo 
tacja interesów robotników i pracowni­
ków umysłowych, podnoszenie ich go­
spodarczego i społecznego znaczenia i 
zapewnienie im należytego, ustawowo 

wicielstwa pracowników umysłowych 11 zagwarantowanego wpływu na życie pu 
tizycznych, )ako samorząd zawodowy —j bliczne. 

Wręczenie nagrody prof. Witoszyńskiemu 
nastąpi dopiero w końcu listopada r.b. 

• * * D z i w n o w i e raay, x. zw. raacowie i zd w 
widziano uroczystego posiedzenia rady: w i ę h S Z o ś c i swej, pochodzić będą z wybo 
miejskiej, a z drugiej strony jest r z e c z ą ' r o w powszechnych, a częściowo tylko z 
niemożliwą w ciągu tak krótkiego czasu j delegacji związków zawodowych, 
wykonać odpowiedni dyplom, który zo-

Jak się dowiadujemy, wręczenie na­
grody tegorocznemu laureatowi m. L o - _ 
dzi prof. Czesławowi Witoszyńskiemu ( goż artykułu 9""statutu","" nastąpi 

rządzenia, współdziałać będą w wyko­
naniu tych ustaw i wreszcie popierać bę 
dą różnego rodzaju instytucje, zmierza­
jące do usamodzielnienia i podniesienia 
warstw robotniczej i pracowniczej, jak 
szkoły zawodowe i dokształcające, bi­
blioteki, czytelnie, instytucje kulturalne, 
biura pośrednictwa pracy, instytuty ba­
dawcze, muzea i spółdzielnie i t. d. 

Na czele każdej izby stać będzie ra­
da, składająca się z przedstawicieli ro­
botników i pracowników umysłowych. 
Członkowie rady, t. zw. radcowie izb w 

stanie wręczony laureatowi. 
Wobec powyższego zarząd miejski, 

opierając się na art. 9 statutu nagrody 
m. Łodzi dla polskiej nauki, literatury 
pięknej i sztuk plastycznych, postanowił 
sprawę rozwiązać w sposób następu­
jący: 

W dniu święta Niepodległości. 11 li­
stopada, nazwisko laureata nagrody na­
ukowej prof. Czesława Witoszyńskiego 
podane zostanie oficjalnie do wiado­
mości publicznej, z obszernem uzasad 
— ,'. . .*..~.. .«~ : , " i .^/^i II-III i , - . 
nleniem, ustalonem przez komitet na- w y c , ' / ? r , y w , a t n y . c h ' 

Jak się dowiadujemy, nad projektem 
tym już toczą się obecnie dyskusje w ło 
nie organizacyj zawodowych. Unja pra­
cowników umysłowych już sprecyzowała 
swe stanowisko, które sprowadza się do 
następujących zasad: 

1. Izby pracy winny być organem nie­
zależnego samorządu, nad którym mini­
ster opieki społeczne] wykonywałby wła 
dzę nadzorczą. 

2. Izby pracy powinny objąć wszyst­
kich pracowników umysłowych i fizycz­
nych, a więc państwowych, samorządo-

nie nastąpi na uroczystem posiedzeniu 
tymczasowej rady miejskiej w dniu 11 
listopada, a to ze względów technicz­
nych. Przedewszystkiem w prpgrarrile 
obchodu święta Niepodległości nie prze­

grody w dniu 4 bm. W uzasadnieniu tein 
wymienione będą szczegółowo wszyst - | j 
kle zasługi laureata w dziedzinie lot- j ^ 4 

nictwa. 
Natomiast wręczenie dyplomu i na­

grody pieniężnej laureatowi, w myśl te-
przed 

3 . Członkowie rady izby mogą pocho 
dzić z wyboru, a nie z nominacji czy de-

iipływem miesiąca od chwili przyznania 
nagrody. Odbędzie się to w końcu bm, 

Fundusze izb powinny płynąć wy­
łącznie ze składek członkowskich, wy­
kluczone zaś mają być jakiekolwiek sub 
wencje, krępujące niezależność instytu­
cji. — 

Opinje organizacyjne mają być prze­
słane ministerstwu do dnia 30 b. m. w 

na jednem z posiedzeń tymczasowa] ra- | ciągu grudnia zaś projekt ustawy zosta-
dy miejskiej. Na posiedzenie to prof. W i - nie ostatecznie skorygowany i uzupeł-
toszyński zaproszony zostanie do Łodzi, niony oraz przesłany do s e imn 
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Odezwa do obywateli 
z okazji 17-lecia Niepodległości 

Za kilka dni Łódź uroczyście obcho 
dzić będzie 17-lecie wskrzeszenia Pol­
ski. 

W związku z tem świętem Komitet 
Obywatelski Obchodu Święta Niepod­
ległości wydal do mieszkańców miasta 
następującą odezwę: 

„Obywatele! Zbliża sie dzień 11 li­
stopada — 17 rocznica odzyskania Nie 
p o d l e g ł o ś c i , święto odbudowania Pol­
ski. 

W dniu tym stawaliśmy pod sztan­
darem własnego Państwa, składając 
bołd Temu, który dał Polsce wolność, 
granice, moc i szacunek, uczył miłości 
dla armii narodowe), szacunku dla pra­
cy 1 jej owoców, kultu dla Wodzów — 
tych elementów prawdziwe] wielkości 
Narodu. 

W tym roku poraź pierwszy obcho­
dzić będziemy święto Niepodległości 
bez Niego. 

Niechże świat cały ujrzy nas wszy­
stkich w dniu tym jako Naród zespolo­
ny w jedności i zżyty ze wszystkimi 
obywatelami Państwa. 

Przykład jedności dać musi przede-
wszystklem Lódź, j a k o miasto, w któ-
rem żyl 1 kuł przyszłość nasza Wskrze 
siclel Państwa Polskiego — lako pierw 
sze w kraju miasto, dźwigające za­
szczytna, ale I pełną odpowiedzialności 
nazwę „miasta pracy". 

Uczcljmy w dniu tym dotychczaso­
w y dorobek ogromne] pracy nad rozbu 
dową Rzeczypospolite], wesprzyjmy 
wysiłki naszego rządu w obronie poko 
ju i wysiłki nad rozbudową gospodar­
stwa narodowego, zmierzające do za­
spokojenia potrzeb wszystkich żądnych 
pracy obywateli. 

Na placu rewii wojskowe], na uli­
cach, na akademiach dajmy wyraz ]ed 
ności 1 mocy, wyraz dzielności, która 
nie u t y S K l w a n i e m 'nb 1 f adanfc iu a czy­
nem chce w y p e ł n i ć rzeczywistość pol­
ska, abyśmy — wierni przykazaniom 
Józefa Piłsudskiego — sławę imienia 
polskiego podnosili 1 potęgę Rzeczypo­
spolite] wzmagali. 

Przewodniczący Komitetu 
Obyw 3 te l«Uegó 

(—) Inż. W. Głazek 
P r z e w o d n i c z ą c Konltetu 

Wykonawczego 
(—) Dr. K. Oksza-Strzeleckl 

Sekretaiz Komitet?-
(--) Z. Folt. 

Po długich i ciężkich cierpieniach zmarła dnia 6 listopada 1935 r. nasza droga matka, babka i siostra 
B. P-SALOMEĄ i LICHTENST 

FABR 

WDOWA PO B. P. IGNACYM, PRZEŻYWSZY LAT 72. 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu przedpogrzebowego nastąpi dziś w w czwartek, dnia 

czem zawiadamia pozostała w głębokim smutku 

strosKana 
7 listopada o godz. 1.30 po 

not-

Pka 

I <lonosii 

U ° a l 70.000 

R O D Z U N A 

Student zamordował żonę pułkowniK 
P o d z a r z u t e m p o p e ł n i e n i a z b r o d n i , s i e d z i a ł w 

z i e n i u z u p e ł n i e n i e w i n n y m ł o d z i e n i e c 
W ostatnich dniach września roku bie­

żącego donosiliśmy o tem, że na torze 
kojejowym w pobliżu Adroont, w Styrji, 
znaleziono zwłoki pewnej kobiety, jak 
się potem okazało, żony byłego rumuń­
skiego attache wojskowego, pułkownika 
Francasanu. Obok zwłok znaleziono po 

| wanej stwierdzono połamanie kilku że- J energiczne 
' ber. Dochodzenie ustaliło, że morderca padło od™ 
zrabował zegarek, wysadzany brylanta-! którego 

poszukiwania, 
na 

mi, dwanaście tysięcy franków w bank­
notach oraz Ust kredytowy na sumę 2.000 
franków. 

Zbrodnia, popełniona w pocąigu kur-
rozrzucane różne części garderoby. —jjerskim w samem centrum Europy, wy-
Stwierdzono, że zamordowana jechała wołała zrozumiałe poruszenie, to też wła 
z Budapesztu do Paryża i że morderstwo dze policyjne wszystkich krajów, przez 
miało tło rabunkowe. Na ciele zamordo które przejeżdżał ów pociąg, wszczęły 

Wszystkim tym, którzy okazali nam wiele serdeczności i dzielli z nami ból z po 
wodu trageznei śmierci najdroższych na szych rodziców 

Teresy i H e r m a n a Kartuzów b . p . 
składamy tą drogą gorące podziękowanie 

Tomaszów, dnia 6 listopada 1935 ,r. 
MARJA ! MAREK HANELOWIE 

I 

DO WIEDNIA 
17—25. XI. — od zt. 95.— 

17, XI—2. XII — od zł. 145.-

Zapisy 
informacje O R B I S 

MALTO 
DZIŚ POWTÓRZENIE PREMJERY! 

niebywałe wydarzenie filmowe 

0 obniżkę komornego 
proszą przedstawiciele wolnych zawodów, 

zajmujący większe mieszkania 
morjal i przesłać go do p." wicepremie­
ra Kwiatkowskiego. 

W dniu wczorajszym przedstawicie­
le Izby Lekarskiej, Stowarzyszenia Le-
^ ^ • , 0 6 ^ ^ 8 1 0 ^ , ; Inżynierowi Archi-
tektów oraz I z b y Notarialnej; odbyli 
kpnfwenoje^ż 'zarządem Związku Loka 
torów i Sublokatorów Województwa 
Łódzkiego. Konferencja dotyczyła spra 
wy obniżki komornego, przewidzianej 
dla lokali dwu i trzy-pokojowych, rów­
nież i dla lokali 5-cio i więcej pokojo­
wych, zajmowanych przez przedstawi­
cieli wolnych zawodów. 

Zebrani motywowali żądanie swoje 
tem, że część mieszkania lekarza, den­
tysty i notarjusza przeznaczona jest na 
biuro 1 związana z jego zawodem, pod­
czas gdy faktyczne mieszkanie składa 
się zaledwie z dwuch lub trzech pokoi. 
W ten sposób, mimo znacznego pogor­
szenia się sytuacji materialnej przedsta 
wicieli wspomnianych wyżej zawodów, 
obniżka komornego nie dotyczyłaby 
jednak te] grupy pracownicze]. 

Zebrani postanowili wystosować me 

*ADOWOLE 

.^owolenl 
„kWrem„ j 

J^echn, 
k 0 s « " n l a 

C h a n i e , 

odrazu na pewnego ^ p i j , •„.fby toterv 
szczegółowo opisała sW° ^ e c 0 ś w i a i 

ciągowa. * """Wdopod 
Na tej podstawie aresztowano , 

ta medycyny, uniwersytetu buk& " A 
skiego, niejakiego Teodorescu, k' . j, 
już wielokrotnie karany za k[J »na ^ 
1 eodorescu me przyznawał się a v } * Ab|: 
dowania pani Francasanu, mimo r obe 

ba kolejowa stwierdziła s t a n o - î ,, 
to był właśnie ten sam młodzieo'*^!, K**> ksl 
ry jechał w jednym przedziale i 0 1 lerjne. " t e 

sną panią pułkownikową. f

 z k s l < 

Na tej podstawie, Teodoresc j y 0 c ^ 
wkrótce stanąć przed sądem i W Jtn̂ . . 
wątpliwie skazany na długoletnie il* f , e n nl 
nie za morderstwo, gdyby przyP a ^ |{ ob 0^[ 2 e ' 

wykrył prawdziwego sprawcy ^"h. 0 

Oto przed kilku dniami, po/icj»« to tJe w 

rychu aresztowała dwuch m ł o d 2 , e . V * w H 
studentów, oskarżonych o krad*««' b a W a 

czas rewizji, wyszło na jaw, że l'e<$ łr u . 1 K a s I 

aresztowanych jest sprawca z*"™ % £ 0 s f e r ' 
żony rumuńskiego pułkownika, * v, % " p™ 
kaniu jego znaleziono bowiem ' j \ " 

aUszyis 

synjl d 
cnego c e 

* 6 * c z a s 

Przez dwa dni obradował w Lodzi 
żfjazd delegatóW-stoWarżyśzeńi^^łyrek 
torów polskich szkół średnich prywat­
nych i samorządowych. Na zjeździe m. 
in. omówiono sprawę zamierzeń rządo­
wych w kierunku wyjęcia spod ochro­
ny lokatorów większych lokali. 

W związku z tem powzięto uchwa­
łę zwrócenia się do rządu, by lokale 
zajęte na szkoły wyłączone zostały 
spod działania nowej ustawy. 

* 
Zarząd gminy Chojny otrzymał od 

towarzystwa popierania budowy szkół 
powszechnych 10.000 złotych na wy­
kończenie gmachu szkolnego przy ulicy 
Królewskiej 15. Zaznaczyć należy, że 
sytuacja w szkolnictwie na Chojnach 
jest opłakana. Niektóre dzieci nie dosta 
ły się do szkoły spowodu braku miejsc. 

reżyserjl MAXA RElNHARDTA 
Pocz. 5, 7,30, 10 w. 

Dziś śpiewa w klnie 
„ C A S I N O " 

d r a c e M o o r e 
puljrjfjnnmrinnaaDaaaaaDDanDaDDDc 

Ł U R O P A P o c z 4 6 8 1 0 

UR O J O N Y 

Ś W I A T 
w 0 , 1 C l a u d e t t e C o l b e r t 

K & X X X X X X X X X X X X X 3 

Na froncie robotniczym 
Kontrola zakładów przemysłowych na pro­

wincji.—Żądania dozorców domowych 

Prócz 
dukając 
y śwlatl 

kolouji 

9 

należące do zamordowanej. Ą-re.SM 
nym osobnikiem iest 23-letni st« fl 

Budapesztu, Karol Strasser, którfl 
kowo nie przyznawał się do *j 
Stwierdzono jednak, że Strasser 
wał swej gospodyni futro, beda.ee 
nością zamordowanej pani Fr&°, 
Pozatem znaleziono przy nim P 
nek, pochodzący również z teg° 
ku. Wobec tych dowodów, Strf5 

upierał się dłużej i przyznał s l C 

mordowania spółpasażerki, przYc 

ment strasznej zbrodni opisał V 
sób: 

— Nie miałem zamiaru nikotf0^,, 
wać, gdy wsiadałem do pociąg"1, \Ą 
ulokował mnie w jednym przędz 1 ,^ 
panią, która, jak się potem iv*ieJf ^ dnia 
z gazet, była żoną rumuńskiego JJ^i przy 
nika i nazywała się FrancasanU' \( O^kiegc 
bliżu Amont, pani Fr. s t anę ła 1 1 ^ ł I O W 
i zaczęła otwierać jedną z waliz e

s'j( w^a, kt6i 
cych w siatce. Wtedy zrodzi- o j^zą . ] 
mnie myśl zdobycia Jej majątk*1',!^ fy^atel 
waż okno było otwarte, wymie 1 - 2^.. 11^ 0 Przeł 
tylko cios w okolicę piersi. i %. r°nny 
nawagę i bez jęku, runęła t y l e ^ ^' lest w 

okno. Przez granicę przedost' jj \, W i e $ 
bez trudu w tym samym % ° rego 
gdyż nikt jeszcze nic nie | f i h ^ s 2 v s t l 
zbrodni. Wysiadłem w Zuryc^' ^{JUtyczn 

Jedna z najstarszych niemieckich or-
ganizacyj • zawodowych „ChristHchc Ge-
werkschait", mająca swą siedzibę przy 
ul. Piotrkowskiej 259, zgłosiła akces do 
Z.Z.Z. Na posiedzeniu rady okręgowej 
postanowiono przyjąć „Christliche Ge-
werkschaft" jako autonomiczną sekcję. »* • 

Wczoraj p. minister opieki społecz­
nej Jaszczołt podpisał rozporządzenie, 
wprowadzające ulgowy okres przepraco 
wanych 104 dni dla sezonowców, który 
uprawniać będzie do otrzymywania za­
siłków zimowych. W ten sposób około 
300 robotników, których los stał pod zna 
kiem zapytania, otrzyma zaopatrzenie 
w okresie zimowym. 

** 
W związku z interwencją związków 

zawodowych włókniarzy, inspektorat 
pracy zarządził kontrolę zakładów włó­
kienniczych na prowincji, celem stwier­
dzenia, czy przestrzegane są tam usta 
wy socjalne i czy honorowana jest urno 
wa zbiorowa. 

Dotychczas kontrolę przeprowadzo­
no w Zgierzu, gdzie sporządzono 14 pro-
tokułów, oraz w Zduńskiej Woli, gdzie 

sporządzono 12 protokułów. Dziś rozpo- ] przebywałem przez cały lat. 
czyna się kontrola fabryk 
Pabianicach, 

w Zelowie i 
się Stra1 

W siedzibie związku zawodowego do 
zorców domowych przy Wodnym Rynku 
13 odbyło się wielkie zgromadzenie do­
zorców, w którem wzięło udział ponad 
500 osób. Na zebraniu przedłożono do 
uchwalenia wnioski komisji międzyzwiąz 
kowej, które są odpowiedzią na wypo­
wiedzenie umowy zbiorowej dozorców 
domowych. 

W nowej umowie, na rok 1936 dozór 
cy żądają: 35 zł. tygodniowo w domach 
1-ej kategorji, zł. 27,50 w domach 2-ej 
kategorii, zł. 19,50 w domach 3-ej kate­
gorji, zl. 10,50 w domach 4-ej kategorji 
i zł. 7 w domach 5-ej kategorji. Następ­
nie dozorcy mają otrzymywać 8 dniowy 
urlop: a po trzech latach pracy — 
15-dniowy urlop. 

Zebrani zaakceptowali powyższe po­
stulaty, pc/ecając je złożyć w inspekcji 
pracy. Powzięto przytem rezolucję, iż w 
razie niepodpisania nowej umowy zbio­
rowej przez właścicieli nieruchomości, 

dozorcy gotowi są proklamować strejk. 

aresztowania. 
Wobec przyznania 

który ' 
padł ofiarą omyłki sądowej, ^X 
ny został na wolność. Rzuceń1 

rżenia na Teodorescu było z ^n&f\ 
du możliwe, że obydwaj 

nu 

zbrodni, Teodorescu, który o ̂ ć&*t^ladl 

V ł ! a > v i 

[Z °Y w i Strasser — 
dobni 

są łudząco 

u 

Do 

ręcznej roboty J 

A n d r z e j a 
Fel. 

Ns 2 7 , 
143-21 

nl 

> k t 
rozp 
erz 

tó1 litew, 
K n P e t ' 

Z{ 
o 

ftjfdzi, 

s • s 

naturalni „ 
ora1' 

jako bardzo skuteczny środek dom 0 > 

Zaburzenia 2otqdka I jelit. 
żołtidka oświadczają, że 
kn „Franclszka-Józefa" można 
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ftrty i 
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isynji 

1.30 PO 

FABRYKA GRANATÓW RĘCZ­
NYCH. 

! l a l"y korespondent „International News 
d°aosi,.i e w okolicach Addis Abeby 

"ru<:homlona speclalna fabryka, produ-
"jfanaty ręczne. Do teł pory wysiano z 
B o a t 70.000 sztuk granatów. 

ZADOWOLENIE ABISYNCZYKÓW. 
^ P«ywódców szczepów 

z powodu 
ablsyiiskich 
stiiuowlska «»vv0|en(0 "lorcmii I "a AiiEll .Zar2uca^' i e 08lndi]ąc się 

F J L , g ę N a r ° d ó w , opóźnił 
°°JSz<*hneJ mobilizacji. 

e "' a tvcli nastrojów 

za-

- przyczyniła 
Tcznegn m ° W a B a , d w l , l a - w ° b e c tlfitf̂ ed " C l l y l c i l I a się premiera migiel-

W^eciw,, „ ° s o w a n i e m s a n k c y J m i l i t « -
0 Włocl 

służb' 

Przek ••'-'hom panuje w kolach abl-
_J« m o ł " e > ż e w ° l n a włosko- ablsyń-

"T t̂óry L , a r d z o długo. Jedynym czyn-

i. 
o 

- bukuórU D A S Z Y N A 

escu. K l 

za 

mimo 

Wolna z włochami w Argentynie 
Do armji włoskiej wcielono przemocą 3-ch... piłkarzy argentyń­
skich. — Demonstracje i awantury na ulicach Buenos-Aires. — 

Pierwsza ofiara wojny włosko-abisyńskiej 
Buenos Aires, w październiku. 

Wojna włosko-abisyńska 

'% i ' P^Meszyć ieJ zakon 
*obec ' , 1 , e n v e nc ja floty angielskiej, co 

***ŁdS£
 osta

"
,ich B a , d w , n a

' 
A B I -DRUKARSKA W 

k r a ^ S
 S Y N J L 

c i0

tJ *C
S

„H
yn

H

a d r U k a r S k a Z 0 S < a , a Z m o n

-10 ^yrill dopiero przed 10 laty, z ln!-

°bec stono*.c?łvó "
e e o c e s a

" a Halle Selassle. Dru-

i lodz i eD^ie i , wiązki treści religijnej oraz 
ziale l 1 , 1 P Jednli t e b y , y wysławione w Lon 

e | z księgarń, 
p 

eodoresc" 
lem i 

N ° C W H A R R A R Z E . 

-«s!orj nlemleckicli korespondentów, 
•"rarze, nie należy do najprzyjem-

a w c y 0 ° } v i a z k ó w służby korespondenta 
„: r .nJic ia;j ł f t . . . I e w A d d l s Abeble panuje tad I ni, po* . nuuis rtuuoiu panu] 

V ',eii(k0 'Vte w Harrarze wszystko Iest po-
n m I j lei. !»• ' °bawa przed atakami lotnlczemi 
o kra*? ^ ł l ^ i u gasić wszystkie światła. Po 
iw, ż c

 a b % , , l a Posterunki wojskowe, zatrzymu-
wca JP 0QyCh przechodniów, zdarza się, że 

W l k " minutach być kilkanaście razy 
^ Prócz posterunków krążą zglod-
^ szukając napróżno żeru. Ktokol-

vnika, * 
bowiem \ 

-letni stu" 
er, który I ' y światło, z o s t a j e ^ a ł a n y . ^ m l e r 

kolonia, która liczyła 'u około się do (iH1 

Slrasser^PJJJ^^ spadła do 40 osób. 

ani 
y nim P ' J 
ż z teUo 
>w, Strf«sI 
snał si« „ 

pisał w l* 

wzbudziła 
zainteresowanie i podniecenie na całym 
świecie. Wiele przyczyn złożyło się na 
to. Ale takiego stanu gorączkowego, jaki 
zapanował w Argentynie, niema chyba 
w żarinem innem państwie. Podkreślić 
bowiem należy, iż włosi stanowią 1/3 
mieszkańców Argentyny. Pozostałe 2'3 
to bądź rodowici argentyńczycy, bądź 
też element napływowy, składający się 
z przedstawicieli wszystkich nacyj 
świata. 

Emigracja włoska pod względem prze 
konań politycznych nie była jednolita. 
Byli wśród nich zarówno gorący zwo­
lennicy faszyzmu jak i jego przeciwnicy. 
Ale charakterystycznym objawem men­
talności wszelkiej emigracji jest zespo­
lenie w chwili ważnej dla narodu. Za­
obserwowaliśmy to wymownie na przy­
kładzie kolonji włoskiej w Argentynie. 
Z chwilą wybuchu wojny znikły wszel­
kie różnice, wszyscy stali się gorącymi 
obrońcami polityki Mussollniego w sto­
sunku do Abisynji. Z drugiej strony, 
wśród pozostałych części społeczeństwa 
argentyńskiego przejawia się nieukry­
wana syinpatja dla Abisynji. 

Pod pałacem słońceni Argentyny 
krew żywiej krąży w żyłach. Namięt­
ności przejawiają się w formie ostrzej­
szej. Dyskusje na tematy polityczne 
często przekraczają formy parlamen­
tarne. Cóż dopiero mówić o wzajem-
nem przekonywaniu się zwolenników i 
przeciwników ekspansji włoskiej? To, 
co dzieje się od kilku tygodni w Buenos 
Aires, jak również na prowincji, jest 
wręcz niezwykłe. Awantury powtarzają 
się systematycznie we wszystkich ka­
wiarniach, restauracjach, na ulicach. 

l A S P I R I N A 

Tak jest, flspirinę wyrabia się 
obecnie w kraju i to na pod­
stawie oryginalnych przepisów 
fabryki „Bayer". 

Znaczek w postaci krzyża 
bayerowskiega ręczy za czystość 
i tożsamość Ę 

A S P I R I N Y 
Do nabycia we wszystkich aptekach. 

obecnie już tylko 90 gr„ za 20 tabl. ZŁ. 2.2,5. 

które rozpoczynają się od przyjaciels 
kiej pogawędki, kończą się zazwyczaj 
bardzo smutnie. 

Szczególne roznamiętnienie zapano­
wało spowodu wcielenia trzech piłkarzy 
argentyńskich do armji włoskiej, udają­
cej się do Afryki. Tych trzech piłkarzy 
konflikt włosko-abisyński zastał w Italji. 
dokąd przybyli, zakontraktowani na rok 
przez kluby włoskie. A ponieważ byli z 
pochodzenia włochami (z rodziców wło-
chów przed laty przybyłych 1o Argen­
tyny), przeto rząd włoski zignorował 

, ich argentyńskie urodzenie oraz obowią-
Awantury nletylko słowtie, ale i czynne, żujące w Argentynie prawo, iż każde 
Niema dnia, by policja nie zanotowała dziecko, zrodzone na ziemi argentyńskiej 
kilkudziesięciu rozpraw, zarówno pięś- nawet z rodziców cudzoziemców, staje 

ciarskich, jak i nożowych i rewolwero- sle. obywatelem argentyńskim. ?onie-
wych, wynikłych na tle sporu o slusz- waż rocznik ich podlegał poborowi, zo-
ności Italji, czy Abisynji. stali wcieleni do wojska. 

Dyskusje toczą się wszędzie. Wszę- Ten fakt wywołał w Argentynie 
dzie spotyka się rozgorączkowanych, prawdziwą burzę. Trzeba sobie uprzy-
roznamiętnionych, żywo gestykulują- tomnić. że chodziło nietylko o obywa-
cych ludzi. Przy tak wielkiem skupieniu' tell, lecz o piłkarzy. Czy czytelnicy zda-
włochów, musi dochodzić do stałych j ą s o b i e s p r a w ę , C zem jest piłka nożna 
starć pomiędzy nimi, a Innymi mieszkań w Argentynie? Jest ona najpoważniej-
caml Argentyny i te właśnie spotkania,' 
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Vło p o c z ą t k i e m a fery , któ 

się cudzoziemcem, który hiema określo­
nych źródeł dochodu, a wydaje zbyt wie­
le pieniędzy. Zainteresowała się, uznała, 
iż ten cudzoziemiec nie jest pożądany w 
granicach kraju i postanowiła go wy­
siedlić. 

Ale Wolber nie chciał wyjechać na 
Litwę. Zbyt dobrze powodziło mu się w 
Paryżu, Jak anulować nakaz wyjazdu? 
Za pośrednictwem jednego posła, które­
go nazwiska nie chce wyjawić ani jeden 
ani drugi oskarżony, Wolber zawarł 
znajomość z inspektorem Bonny, który 
był jeszcze wówczas wszechpotężny. 
Bonny przedłużył nakaz wyjazdu na pół 
roku. Później na trzy miesiące. Jeszcze 
na trzy miesiące. I tak trwało kilka lat. 

Czyżby Bonny bezinteresownie świad 
czył takie usługi? 

Tego dnia, kiedy Wolber zjawił się 
poraź pierwszy w gabinecie inspektora 
policji i wyłuszczył swą prośbę, Bonny 
zapytał: 

— Pan ma pięknie skrojone ubrania. 
Kto Je panu szyje? 

— Lidval, były krawiec nadworny w 
Petersburgu. 

— Ale to musi być drogi krawiec, 
nieprawdaż? 

Bonny podpisał prolangatę. Wolber 
zabrał go do swego krawca. 

— Rachunek wraz z ubraniami pro­
szę mi przysłać do domu — szepnął 
Wolber na ucho krawcowi. 

Rachunek wyniósł 4000 franków. W 
jednem z ubrań Bonny znalazł piąkny 
portfelik, zawierający czek na 5000 Iran 
ków. 

Trwało to bardzo długo, aż wreszcie 
cierpliwość Wolbera wyczerpała się. II-
ważał on, że zapłacił dość, by dostawać 
dailsze pnolongały już bezpłatnie. Ale 

Bonny kiwał przecząco głową. Wolber, 
podniecony i zirytowany, udał się do 
prefektury i złożył zameldowanie. Prze­
ciwko „pierwszemu policjantowi Fran­
cji" wygotowano akt oskarżenia. Zawie 
szono go narazie w czynnościach. A wte 
dy zaczęły pękać jedna bomba za dru­
gą. Bonny nie zdążył zatrzeć wszystkich 

sprawa Princa... 
Na rozprawie Bonny oświadczył: 
— Łapówek nie brałem, Wolber był 

moim konfidentem i dlatego prolongowa 
lem mu pobyt we Francji. Za ubrania 
płaciłem sam. 

Ale Wolber zerwał się z miejsca: 
Kłamstwo. Nigdy nie byłem poli­

cyjnym konfidentem. 
I krawiec Lidval pod przysięgną zez­

nał, że za ubrania płacił nie Bonny, lecz 
Wolber. Jakżeż mógł zresztą płacić za 
nie Bonny, skoro zarabiał 3000 franków 
miesięcznie, a zamówił ogółem dziesięć 
ubrań, po 2500 każde. 

Na ławie przysięgłych siedzietli ludzie 
zamożni, kupcy, drobni przemysłowcy. 

Ale poraź pierwszy dowiedzieli się oni 
w sądzie, że ubranie może kosztować 
2500 frankowi Na to może sobie pozwo­
lić albo miljoner, albo łapownik. 

W tym samym niemal momencie, 
gdy w drugiej sali zakończono czytanie 
aktu oskarżenia w sprawie Stawiskjady, 
w sali szóstej sąd odczytywał wyrok: 

B. inspektor Bonny skazany został 
na 3 lata więzienia, Wolber — warunko 
wo na dwa lata więzienia. Warunkowo, 
albowiem musi on natychmiast opuścić 
granice Francji. 

Bonny wysłuchał wyroku z wzrusze­
niem ramion. I spokojnie, bez śjladu pod­
niecenia, poszedł jako jeden z głównych 
świadków na proces Stawiskiego. 

Andrzej 8. 

szym „artykułem" eksportowym 1 pro­
pagandowym republiki. Jest dumą 12-
miljonowego społeczeństwa argentyń­
skiego. Największą okazją do wyłado­
wania nadmierne] energjl i impulsywno-
ści społeczeństwa, klapą bezpieczeństwa 
przeciwko wszelkiego rodzaju buntom 
społecznym i rewolucjom, tematem, za­
przątającym uwagę 90 procent obywa­
teli, najulubieńszym spektaklem wszyst­
kich bez wyjątku oraz mlljotiowym do­
chodem licznych klubów sportowych. 

To też w dniu wielkiego meczu, nie 
można zastać w domu, ani w kawiarni, 
ani na ulicy żadnego szanującego się ar-
gentyńczyka? Na meczach takich zaw­
sze skonsygnowana jest straż Ogniowa, 
która z sikawkami w rękach pilnie czu­
wa i gotowa jest strumieniami zimne] 
wody ochłodzić zbytnie namiętności wi­
dzów, entuzjazmujących się przebiegiem 
gry ł wynikiem, w ten sposób, że na 
stadjony często trzeba wzywać karetki 
pogotowia, lekarzy, sanitariuszy. 

Czem były kiedyś dla Hiszpanji wal­
ki byków, tern jest dziś dla Argentyny 
piłka nożna. I oto obce państwo, „por­
wało" trzech pupilków footbalowych. 
Argentyna wspaniałomyślnie wypoży­
czyła ich na rok, a ich wcielono do woj­
ska! 

Gdy wiadomość ta dotarła do Argen­
tyny, w Buenos Aires odbywały się nie­
zwykłe, nieprawdopodobne wręcz sce­
ny. Podniecone tłumy chodziły po uli­
cach 1 napastowały wszystkich napoty-

śladów. Wypłynęła sprawa Stawiskiego, jL-UJi.' 
* r , r n ™ n Prin^o i kanych „tanos (lekceważąca nazwa 

włochów). Ci nie pozostawali im oczy­wiście dłużni. Na ulicach Buenos Aires 
lała się krew. Całą policję postawiono 
na nogi. Gmach konsulatu włoskiego oto 
czono potrójnym kordonem wojska. Z 
trudem udało się opanować sytuację. A 
o co poszło? O trzech zawodników w 
piłkę nożną. 

Argentyna może poszczycić się je­
szcze jednem: pierwszy trup w konflik­
cie włosko-abisyńsklm padł na froncie... 
argentyńskim. Tak, to nie jest żart. Na 
dwa dni przed rozpoczęciem działań 
wojennych, o godz. 6 po poł., w centrum 
Buenos Aires trzema strzałami z rewol­
weru zabito urzędniczkę konsulatu wło­
skiego. Mordercą okazał się włoch, któ­
ry złożył w konsulacie wynalazek: pro­
jekt bomb mających wytępić wszystkich 
etjopów. Projekt przyjęła od niego ta 
właśnie urzędniczka. Ponieważ konsul 
zorjentował się, że ma do czynienia z 
manjakiem, polecił wynalazek zwrócić. 
Włoch wyszedł z konsulatu ze słowami: 

— W y poniesiecie odpowiedzialność 
za klęskę nasze] armji w Abisynji. Ja do 
tego nie dopuszczę, by w konsulacie na­
szym siedzieli ludzie, będący agentami 
etjopów. 

Następnego dnia rozległy się strzały. 
Urzędniczka konsulatu włoskiego \y Bue 
nos Aires stała się pierwszą ofiarą woj­
ny włosko-abisyńskiej. 

SŁ Kowalewski. 
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Zaburzenia żołądkowe i kiszkowe, 
napady bólów~btzucha, : zastoina brzusz­
na,) ogólno po dr ażni enie:! • n e rw o w ość, za­
wroty głowy, nieppkojące sny. cgólne 
złe samopoczucie podlegają szybkiemu 
.zanikowi przez,stosowanie . codziennie 
jednej" szklanki 'naturalnej wody gorz­
kiej Franciszka-Józefa. Zal. przez lek. 

Skradli... brody! 
Nowa „zbrodnia" ż y d ó w 

4 ;Hitlerowski organ ' „Der .St l i rmer" 
w,y oliodząpy •• w»Norymberdze- \ pisze: 

• tSinorn i • n i p i r n i o wypielegnowr. 
lepszą oznaką 

.I.Długa,' pięknie wypielęgnowana' 
broda, cóż może być 
wspaniałej męskości? 

Niegdyś) by}a ona atrybutem najbar­
dziej, arystokratycznych mężczyzn. 

Ale niestety! Jak tyle innych rzeczy, 
zgstala ukradziona przez żydów,-którzy 
uczynili,z-niej ' oznakę ; brakujjodnoś::i. 

. Nie,znaczyyjto.jednak, b y j r o d a była 
semickiego, pochodzenia. Mamy nadzie­
je, że sezamem^stanie się, tem czem była 

dawnych'Aryjtczyków: 

Pościg za włamywaczami 
na-ulicy Zgierskiej. — Złodziej wyskoczył 

z I-go piętra 
Ulica Zgierska była wczoraj widow-lcych i następny strzał — dany przez 

dramatycznego pościgu za włamy -J nadbieglego posterunkowego — zatrzy­
mał się i został ujęty. 

mą 
waczami. 

Józef Matusiak, dozorca nocny w y -
kończalni Braci Geyer przy ul. Zgier­
skiej 96, zauważył około godziny 2 w 
nocy kilku ludzi w chwili, gdy przesa­
dzali parkan dzielący dziedziniec fabry­
czny od ul. Nieznanej. 

Matusiak nie chciał s tawać śain jeden 
oko w oko z pięciu — jak naliczył — 
opryszkami. Zamknął tedy cztery wiel­
kie brytany, które mu stale w nocy to­
warzyszyły,, obszedł budynek i zbudził 
nocującego akurat w fabryce urzędnika 
Izraela Moszkowicza. Obaj potem — 
ciągle obserwując złodziei, — zaalanno-

.wali zamieszkującego na tej samej po­
sesji w domu mieszkalnym Efraima 
Gausta i jednego z właścicieli fabryki; 
Czterej teraz z psami ruszyli od tyłu na 
dach budynku 1 stamtąd z dobytą bro­
nią wezwali wszystkich pięciu złodziei 
do nieruszania się z miejsca 

Na terenie fabrycznym znaleziono 
kilka kompletów wytrychów, łomów, 
pilników itp. narzędzi złodziejskich. 

** 
Niemal zupełnie identyczne zajście 

wydarzyło się również wczoraj w rucy 
w domu przy ul. Skorupki 13. 

Albert Tietz zbudzony został w nocy 
szmerami, dochodzącemi go z pokoju, 
przylegającego do sypialni. Gdy, zanie­
pokojony, otworzył drzwi i zajrzał do 
pokoju — zobaczył trzech opryszków, 
plądrujących po szafach. Właściciel mie 
szkania wszczął alarm. Złodzieje rzu­
cili się do ucieczki. Dwuch z nich zdo­
łało zbiec przez drzwi, trzeci zaś, w pa­
nicznym lęku, wyskoczył przez okno z 
wysokości pierwszego piętra. Skok był 
fatalny. Złodziej złamał nogę i potłukł 
się ciężko. Jęcząc z bólu czekał aż przy 
będzie lekarz pogotowia, którego za-

owa 
rozwi 
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TEATR MIEJSKI- . ^ f f l 
Dziś w czwartek o godz. 7,a" j , , ^ :,. 

sobole o godz. 4-ej po pot. dla m 0 3 ^ fc>niu n 

nej wspaniała sztuka Hoffmansta.wa ov„_ 
wiek". Ceny zrzeszeniowe. „„,itrt; h» !w>'m P a r i , , 

Jutro o godz. 8,30 wlecz. £ > S k i , 
przemiłej komedii Birabeau i Dole

 1 'n* 2 n a j ( J P« 
wybrzeże". Jest to wesoła hlsto l» fc Analne o ( 

nej miłości, wyhodowanej na i e K : nj#J ' kobiet, 
wych romansów — świetna s a t X ii.jii* lh»;, 2 naczne 
skie „madonny w sleepingu". 
sie w wagon:e restauracyjnym ^ ^ i ł ł ^ W a ł a o 
piessu. Udział biorą: J. Zaklicka, »'iMnJ$< p r z y c z 

nita, Peliński, Mroziński, W i n a * 6 . ^ M «*>e r ekonv z Zśembiiisk'- ^ 
cje B. Kudewicza. 

ŁÓDZKIE TEATRY F O P U L A 

cznej f; 

leżący, 

I «c>v Z n a l a z » « 
(Ogrodowa 18). . S-lĴ î " .» 300 

W czwartek, -dnia 7 bm. o | ° ,0dol#ttnie d o k ° 
siaraniem Związku Związków M^tn-r,*'-w s e * o 
medja w 3 aktach L. Verncuila P-
moją . . c v i 

W piątek, 8 bm. o godz. 8.15 « j łL < 
dja w 3 akt, St, Kledrzyńsk ego P-
od jutru". i umoż 

niego < 
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TEATR ,ROZMAITOŚCj''^Ł 

Dziś, w czwartek, o godz. »••> lij 
specjalne popularne przedstawienie p* h,0 o goi 
zycznej p. t „Modelka' ; \ u d « a U J M ł l ^ V?l tycznej p 
pern oraz Sema Broneckiego. 
54 gr. — 1.70. 

Ceny ' 

Złoczyńcy skierowali się ku drabinie, alarmował omal nie okradziony Tietz 
Czterech z nich zdołało zbiec. Tylko ; Rannym był Majer Kurbart (Drew-! 
ostatni- słysząc strzał na postrach, jaki' nowska 4). Dwuch zbiegłych złodziei 
padł z broni jednego z czterech ścigają-' poszukuje policja. 

W I E L K A WYDAJNOŚĆ 
. PIĘKNA F A R M A 

SUBTELNY TON 
DOSTĘPNE CENY 
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T B K A P O N 
Zmiana drze* na ulicy fttrkimkiej 

• • * i . : l i, 
GRACE MOORE w filmie p. t. „Idziemy pp 

szczęście". Największa atrakcją, amerykańskie i 
i europejskich ekranów jes t .w cliwifi• ebeciifjj 
doskonały film p- t. „Idziemy po szczęście" 
Główną bohaterką tego firimi jest JiiMlfa-gwiaz­
da, o której mówi dziś cały świat. Nazwiskowej 
gwiazdy brzmi Grace Moore. • Donieduwiia cie­
szyła się ona jedynie sławą fenomenalnej śpie­
waczki, dziś zdobywa sobie światowy rozgłos, 
Jako jedna z najwyb-tniejsżycli indywidualności 
filmowego świata aktorskiego, . - f i lm „Idziemy 
po szczęście" reżyserował i muzykę kompono­
wał Victor Schertzinger, twórcą piosenek Che-
yaliera w „Paradzie Miłości": Film jest od po­
czątku do końca „roztańczony" i „rozśpiewa­
ny",'! posiada sceny, tak wytworne i koronko­
we, że trudno "jest'nie zachwycać się tem ar­
cydziełem, film ten, dzięki świetnej oprawie 
reżyserskiej, a' w,-pierwszym rzędzie, dzięki 
wspaniałej kreacji Grace Mbore, która olśnie­
wa .wjdza i słuchacza swą urodą, wdziękiem, 
czarującym głosem i niepospolitym talentem ak­
torskim, spotkała się na'swych światowych pre-
rnjerachf tak w Ameryce, jak i w Europie, z 
eńtiizjastyczrtem wprost przyjęciem. Premiera 
filmu „Idziemy po szczęście" odbędzie się dziś, 
w kinie „Casino". 

DZISIEJSZY KONCERT K W A R ^ i j , Ifc '^'ego S 
SCHILDA W F I L H A R M O ^ ^ m ° n

b r o n y Kr 
W dniu dzisiejszym o godz. 8.30 * "Ocj -

dzie się w sa l | Filharmonji kon^ f i l tTO^ Filharmonii 
Rothschilda. Bilety sprzedaje kas* 
x x x x x ł O t x r j o o o o o o o c « c ~ — ^ . 

SZCZAWNICKA JÓZ&m 

uśmierza kaszel. 

NIE ZAi 
I m . • R E 2 

H, Ra P° Wa 

PROGRAM ROZGŁOŚNI \OV I 
POLSKIEGO R A D J A - j „ I AKADEM 

*• .ii', "lU ln i. 

obchód 

Koa by t ; 

CZWARTEK, 7 listopad* ^ ' ' ^ . ^ U l6~bm 
. . - 6 . 3 3 : Pieśń „Kiedy ™ n n %)S «!• Pio 
6.33-6.34: Pobudka do C ^ e m j a F 

6.50: Gimnastyka. 6.50—7.50: M"*! 
W przerwie o godz. 7.20j Dzień"' , 
7.50—7.55: Odczytanie programu." jj 
stępny. 7.55—8.00: Parę informacU ., 
Audycja dla szkół. 8.10-11.57: P r ^ i l , 

KSfal- L 

t M - - Z Ud; 
fi- Budzy 
" a rodowy Cf 

, - e od 
« ' e g 0 Ui 

12.03: Sygnał czasu z Warszawy-
kowa. 12.03 — 12.15: Dziennik 
12.15-13.00 Poranek muzyczny <»!»,» U 

v W v i c „ „ ! , „ c v : Orkie^c , , *arczyn 
••• S i Poza 

a. 
za z 

W Sekre 

Zasadzono 138 klonów amerykańskich 
Zgodnie z z a p o w i e d z i ą , w y d z i a ł p lan ' ło 10.000 drzewek. Obecnie jest ponad 

taoyj-miejskich, d o k o n a ł w o iągu t r z e c h 25.000. Drzewostan je.śt p i ę k n y i w d u ż ^ fcod'dyr. Mteciysławit' M « e r ź e i e v f « w » » H ^ pow 
o s t a t n i c h dni Zamiany drzew na ul. Piotr 1 m i e r z e p r z y c z y n i a się d o u t r z y m a n i a Sumińska (fojew). i Tadeusz L"' ł y iy»?ie 2 a 

kowskiej od Andrzeja i Przejazd do. u l . -^znośniejszyćn > a r u r i k o w ' ; ^sknltariryćW; |i?o"Swflk? g^tpod^stwa 
Głównej. — Wszystkie dotychczasowe będąc „płucami miasta". 

15.15—15!20: Wiadomości o eksP° f 

15^20—15.30; Przegląd giełdowy ^'•''g 
15.30—16.00. Piosenki w wykonań'" 

dlewskiej i Andrzeja Boguckiej ' 
. w , e r*_ _:„ — J n U ' I 

1 w Sek 

klonów amerykańskich, które bardzo, k t ó r e o d d z i e l ą c z ę ś ć s p a c e r o w ą b u l w a - j 16.00—16.15 „Co wam się podoba? n f ljJ 
o . . . U 1 , « LA'—- i « ł „ „ „ l „ « n i „ n _ n J _ ! .: . _ J j~: : 1 ! ka dla dzieci 

ZAPRASZAMY . NA „WESOŁY CZWARTEK". 
Sensacją nowego; programu w „Tabarinie" 

Je»t duet angielski Oyerbury, występujący w mu­
zyczno - taneczno - akrobatycznym repertuarze. 

Duet t»-n tworzą ojciec i syn, dwaj doskonali 
artyśoi.;, Grają- świetnie na instrumentach — syn 
na saksofonie, ojciec na małych skrzypcach, ste_ 
pują po" mistrzowsku i wyprawiają piękne salta 
d o k o ł a Bali.' 
' Poza nimi w nowym programie udział biorą: 
doskonały i znany duet polski Lewandowskich, 
tancerzy .o;,wysokiej klasie, oraz Aga Renee, Ko-
lin i Leszku, tancerki o dużych. walorach arty­
stycznych. W przerwach między „numerami"' 
zapełnia się parkiet licznemi parami, które krą­
żą przy dźwiękach doborowej orkiestry Wein-
rota. 

Kto nie widział jeszcze występów duetu 
Overbury i pozostałych. artystów niech uda się 
dziś do „Tabarinu"' na fajf z pełnym programem 
artystycznym, lub wieczorem na dancing. 

Niezależnie od programu odbędzie się dziś tra 
dycyjny „Wesoły, czwartek", połączony z liczne­
mi niespodziankami dla publiczności. 

szybko rosną i mają tę zaletę, że są od 
porne na ujemne warunki śródmieścia. 

Jak bardzo wskazana była rekon­
strukcja zadrzewienia na ul. Piotrkow­
skiej, .świadczy duża ilość drzew znisz­
czonych. Gdyby zabieg ten nie był wy­
konany teraz — za lat kilka, niemożli-
wem byłoby już uratowanie ani jednego 
drzewka, gdyż uległyby one zupełnemu 
schorzeniu. , 

Dodać należy przy okazji, iż w roku 
1928 na ulicach Łodzi było zaledwie oko 
• • • • • • • • • • a a a a a s s M M a B f f l u a a a m H B N n 

Fenomenalna śpiewaczka 

G r a c e M o o r e 
Dziś w Kinie „ C A S I N O " 

n się poclODa: O o pr ^ - jau nar 
wygłosi S t a r y m i k referent r 

i a - c a V c d n e i d > ' Ł'̂ I.Z.0." ameralnei w - mu •. 
ru od c z ę ś c i , p r z e z n a c z o n e j na z a d r z e - , .' . . V . r .. . • r, . ' . • , , 1 16.15—16.45. „Z, tysiąca 
w i e r n e i k w i e t n i k i . Z u p e ł n a n i w e l a c j a c e r l o r k i e s t r y kameralnej 
grpntu u k o ń c z o n a z o s t a n i e w b i e ż ą c y m (transmisja z Krakowa). 

Sadzenie drzew natomiast,' 16.45~17.00. „Cała Polska tpl^jfał miesiącu. 
przewidziane zostało na wczesną wiosnę 
przyszłego roku. 

Całkowite wykończenie i oddanie do 
użytku bylwarów na Al, Kościuszki, na­
stąpi na dzień 3 maja roku przyszłego. 
• • • • • • » » • • • • • • » • » » • » • • » • • • • • • » » 

Z INSTYTUTU PROPAGANDY SZTUKI. 
W najbliższą niedzielę, o godz. 12-ej w po­

łudnie, nastąpi, w obecności władz i przedstawi­
cieli społeczeństwa, otwarcie nowej wystawy w 
Instytucie Propagandy Sztuki w. parku Sienkie­
wicza. 

Na całość wystawy złożą się prace niezwykle 
utalentowanych artystów: Tytusa Czyżewskiego 
z Warszawy, Tymona Niesiołowskiego z Wilna i 
Henryka Grunwalda z Warszawy. 

V dnia" 
Jadzie S ie 

"Wli „ar 

„ A1" 1 gimnas 
4 . > i e i 

chóru mieszanego pod dyr. w " ' 80) 
z Krakowa). f S l ^ 

17.00—17.15. „Podbój Afryki p « * \ fPh. 
„Kolonje niemieckie i ,

w

' ° £ ^ r 0 t f r Jsjjjf; j jj( 

odczyt wygłosi prof. Jan Dąbr" 
kóv 

17.15—17.50. Muzyka l e k k a w wyk o n ' . 
Pawła Rynasa. „ ^ \ 

17.50—18.00. „Książka i Wiedza . $ 
Heleny Radlińskiej - ,.Stosur.e„ y ^ 
czy do środowiska społeczne* 0 Mp. , POCI 
Henryk Lukrec. rh>-. '. P^Il 

18.00—18.30. Recital skrzypcowy n 

(z Poznania). „, \ 'm^ 
18.30-18.40 Pogadanka 

barwny ozczepaniaKa — o ,m"w ^-

R E W E L A C J A ! ! ! 
Autentyczny reportaż 
najaktualniejszych zdjęć 
z f r o n t u w ł o s k o - a b i s y ń s k i e g o 

p. t. „ABISYNJA W OGNłU WALKI" 

wyświetlany będzie OD DZIŚ 
tylko w Kinie „ C A S I N O " 

barwny Szczepaniaka — 
18.40-18.45. „Jak spędzić ś w i c * 0 ^ 

referent sportowy Rozgłośni 
— Ludwik Szumlewski. .ko11. W' 

18.45—19.10. Atje i pieśni w ^ i » P | M 

przy forteP" 

Sala Filharmonji 
DZIŚ w czwartek o godz. 8.30 wlecz. 

Jedyny.' koncert, najsławniejszego w świecie 
Kwartetu, Smyczkowego R o t h s c h i l d o 

Udział biorą: F. Rothschild, A. Kaufmann, A. 
Kreiner, H. Czeska. 

Pozostałe bilety sprzedaje kasa Filharmonji. 

G R A N D - f t l N O Pocz. o god. z 4-ej 

DziS dohz ostatni. 
Gigantyczne 

w i d o w i s k o 
f i l m o w e P I E K Ł O 

Telli u 
teł; 112-25 

Ostatnie popularne 
; stawienie 

przed-

t e n y od 54 gr.—1.70 

Gościnne występy |>B&1 V 1 1 1 1 D C D M o r a z 

znakomitej pary Ulll I l i M L r tmt\V% S e m a B r o n e c k i e g o 
we wspaii. kom. p.t. „MODELKA" (A.Szmulewlcza)-Uwaga: Jutro prem). p.t. .A ohasene In ttlse* 

s i ę 

^ salwy 

»L, r 2Vki, 
njusza Szumpicha 
Teodor Ryder. p»' 

19.10—19.20: Zapowiedź progra» u 

stę>pny. . j l tb^^k: r 
19.20—19.35: Koncert reklamowy- ^ , w 
19.35-19.40: Wiadomości sportoW« ef *w, S Ktęl 
(9.40-19.50- Wiadomości spoilo*" J% 
19.50-20.00: Pogadanka aktuąln". : \y, N 

0.45-20:55: Dziennik wieczorny. fiW 
z Polski ^ „ i - d l i 20.55-21.00: Obrazki _ 

1.00-21.35. Wielki Teatr Wy° ^ J 
słuchowiska oryginalnego J _jj 

t. „Zegarek" skiego p. i. 
21.35—22.00. „Nasze pieśni'' w w ' ^ c ^ 

Bragińskiej. «r V»M 

22.00—23.00: Muzyka taneczna r tĄ;Ą 
n r H » . ł r v p.R. P o d dyr. Z- Ko™ 1 

Wiadomości metę" 
komunikacji lotniczej. (p'^'' 

23.00—23.05: 
, komuhikt., 

23.05—23.30: Muzyka taneczna 

AUDYCIE ZAGRAN | C 

ał**fl Muzyka klasyczna. 
KOPENHAGA. Koncert 
RYGA. 

Egisto Tanga. 
syn 

FRANKFURT. Utwory fort. B* c L V 
BERLIN. „Gasparone- _ ope r«'% 
SZTUTGART. Muzyka europe!*"" 

BUKARESZT. Koncert symionjjf ć̂̂ ' 
ANGLJA (Reg. Progr.). „Bot* 

opera Mussorgskiego. 

K i 

su—^v.uu: r.ogaoanKa ai t iu"-; k i e | , ar &•111 „hm 
00-20.45. Koncert muzyki ' ^ / a r 4 v #em r 

cy: Mała Orkiestra P. R- vfii ^ \ z ^ 
Górzyńskiego i Mieczysi. l " Kał"*5 

H L . l a k l e ś 

e; L e o n i i ; 

V r 
c 

* o > c l 

•^ ' j p , r 2 ed 

http://16.45~17.00
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? społeczne. 

JSKt 
7,30 «" 

„UZDROWISKO". 
i nr. 21 w Łodzi mieści eelari, % I a n e ' n r ' ^ ™ 

V ° to ro W " z y s t w a ..Uzdrowisko". To-
:kfa°w°cna f f v ' i a , n a t e r e n i e naszego miasta 

dla ' n a J W > n i u ą

n ^ , a , a l » o ś ć , pomagając ubogim'w 
i la ™ i"r0wi» . n alcennie srortr, . l , . ,k. . —t 

ans ta.hla • 

preini' 

'4*ia. ,? a> c enniejszego skarbu człowieka 
(law , , u Mrowi»kn' ' -p 0 F i . J . ...» 

any: 
inf/j. ? a w i l o n . y » leialnie w których tai. y n k ' . 

owisko1' posiada we własnym 
u położonym w okolicy Kał 

ui 

nyni b l « « 3 | > 3 frĄwncjl w Uzdrowisku, po 

przyjmowani są w pierw-
enci po cię 

--.6rvm wvmn •"• s ł a b o " - ' ™ a l e s c e n c i p o clC^ich chore 
i ' , C i «drrw l C 1-' .którym wypoczynek letni 

rnPULA |4,"j:" lsl(a 2 n ? i ą c y m w Pawilonach i leżalniach 
Wcz».: n a l*?.lo pomieszczenie 600 osób: _ 18). 

lila p> 

ego P 

e troskliwą opiekę, wypoczy^ 
ubogich k o b t e i ° d i y w i a n i e kilkaset 

'' ̂ czne*!*1 2 U D ° ż e n i a .najszerszych 

miesięcy U - 1 « # U B U B

d

,

n

3 . 0 0 . ^ b i e t w ciągu 6 
fa«o d t ! i ' c nie w k o n c a Października, 

* r i. . y *yn n e j W ' e z o n i e zimowym, następuje „ 
., I? o k r e . i ? 7 . w k i e r u n k u zbierania fundu­

j ą C «loch«He U r z ^ z a n e są więc zbiórki, 
1 '' I C 1 J o c h M ł ' w r e s z c i e ^adycyjne bale 

• tym i P*ynie na zapewnienie pomocy 
'°. leli: m o i l i w i e i » e im korzystania z mie 

U T O t f f * A ' e 8 ° W y P 0 " y n k u " 
3dz. 9.30 > ki,g AKADEMJA KOBIECA 
a w . , c " ,

ł »Bi ^ Sotnrin K o d z - 1 8 " e i odbędzie się w loka 
o. Ce« ^le.^oochód 17-ej 

8.15 r « 1 y ^ h o d o w e 

GEN. RYDZ-SlilGŁY ODBIERZE DEFILADĘ 
w dniu Święta Niepodległości . — Na rewji wojskowej 

będzie obecny P. Prezydent Rzplitej i cały rząd 

Ich vic}' "sadzany staraniem Ligi Kobiet 
-*fu ł L ?' a ^ ' y c h członkiń P. O. W. Wy-

• W A K ^ j l U J l k l e g 0 Strzelca, Przysposobienia Ko-
lABM° N J&ihh r o n y K r a i u . s l » ż b y Obywatelskiej i 
dz. 8.30 *•j.pnocy Społecznej Kobiet. 

Lie kSas»J^fE ż ENlE ZARZĄDU KOŁA I ZWIĄZKU 
COCOO°V k M REZERWISTÓW. 
,A7FFlN^ lljl„*a s , « Przed nabywaniem książki p. 't. 

J 1 Ra p o Wawel" sprzedawanej pod egidą 
SSflCO°M»»d. . Z e r w >stów Kolo I. ProsimV o zwrą-i\ 'ylanych książek, a do tej pory nleopła 

^ a d r e s e m : Koło I Z. R. ul. Slenkiewi. 

p,!11.'4 zgłaszającego się po odbiór należ-f$\*li m y 0 oddanie w ręce władz bezpie-

j . AKADEM JA ROBOTNICZA. 
. ł , ' 1 1 1 0 bm. o godz. 10-ei rano. w sali 

ly rano* „A"",*, ul. Piotrkowska 295, odbędzie się 
io gi"l° c w l t e . - ^ m i a Robotnicza poświęcona uczczę 
50; M ° l MS! 1 1 ^Stopada. 

n.i-noi* fgm^ z udziałem pp. senatora Algajera 
1 Budzyńskiego urządzona jest stara-

a rodowych Klubów Robotniczych w 

rocznicy odzyskania 
. ..S 

Warszawa. 6 listopada 
(B) Ze sfer wojskowych donoszą, że 

w dniu 11 b. m.. t. j . w 17-tą rocznicę 
odzyskania niepodległości, odbędzie się 
w Warszawie na Polu Mokotowskiem 
doroczna wielka rewja wojskowa, a na­
stępnie defilada, którą odbierze gene­
ralny inspektor sił zbrojnych, gen. Edw. 
Rydz-Śmlgły. 

Na rewji obecny będzie Prezydent 
Rzplitej, korpus dyplomatyczny, rząd w 
komplecie i wszyscy attache's wojsko­
wi państw obcych. 

Poraź pierwszy od czasu rewji tego­
rocznej na czele oddziałów pomaszeru­
ją w szyku zwartym nowomianowani 
podporucznicy wszystkich szkól pod­
chorążych, a więc piechoty, kawalerii, 
artylerji, broni technicznych, lotnictwa 
Ud., z komendantami szkół podchorą­
żych w Grudziądzu, Toruniu, Ostrowi 
Maz., Bydgoszczy i Warszawy na cze­

le. — Dopiero za oddziałami najmłod­
szych oficerów wojska polskiego po­
maszerują inne oddziały, a m. in. kilka 

kompanji ciężkich i lekkich czołgów 
oraz nowe oddziały zmotoryzowanej 
artylerji. 

MBASADOR 
• ^ - L A M P O W Y 

2 5** P R O S T O W N I C Z Ą 
A r c y d z i e ł o r a d i o t e c h n i k i Obf i ­
c i e w y p o s a ż o n y w n a j n o w s z e 
u d o s k o n a l e n i a N o w a linja 
a k u s t y c z n e j s k r z y n k i . 3 z a k r e s y 
t a l . Z a s i ą g w s z e c h ś w i a t o w y . 

M I S T R 7 T O M U . P R E C Y Z J I i P O R M Y 

POKAZY R A D I O A U D I O N 
I SPKZEDAż; Traugutta i. tel, 153-71, (gmach Grand-Hotelu) 

A L F A R A D J O 
Nawrot 1, tel. 183-60 

ŚNI ŁóB 
RADJA. 5 

° P ° d 8 1 % f C u 1? bm! 

L?ormacVI' 

jyczn 
:y: rzejeW&W -j 

a domo**" 

•owy » ó d'|i 

Iowy v» rV 
ykonaoi" 
oguckieg 0 , 

,odoba? n ^J 
ii Stary 
jednej 
nej 

^ y r ! ^ 

włoskie * H 
u Dąbro*' 

w 

Likwidacja afery tanecznej !KL|KA S Ł Ó W P° abisyńsku 
H T _ _ • • mm . , * I W Abisynji istnieją trzy dominujące 
H J C Z e S t n f C y „ M a r a t o n u " O p u Ś C l l l F l l h a r m O O J ę Kzyki: ąmbaryoki, tigre - używany w 

mik „r^dlk?"!* °®><<izte sl« uroczysta Inaugu-
l'11 % Sk.*e.g.° Uniwersytetu Robolniczego"Tm, 

wskie<°llM° ść Poza orze, 
z Lifao etyczna. P«em6wien.iaml zlQży k .sic. 

rys 

za zaproszeniami, które można 
* Sekretariacie Wydziału Centralne-

°wych Klubów Robotniczych, Sicnkie-
11 w Sekretariatach Dzielnicowych. 

„W. I. Z. O." 
dnia 8 bm. o godzinie 4-eJ po po-

L ^ d z i e się pierwszy wykład z cyklu — 
mVśli narodowej w literaturze hebraj. 
r«'erent p. M. Lustemik. 

g*.I.Z.O." czynne są kursy Języka he-
' gimnastyki zdrowotnej. 

**cie i zapisy w kancelarji „WIZO'' -
^ «<aj6) od 5 - 8 wieczorem, tel. 215-43. 

Sprawa , Viaratonu Tanectiie^n" w 
sa!i filliirmoi.ji / - a k o i i L z y i a sie wczo­
raj rozprawą w inspektora.: 1^ j ira.y. 
Por.>/i:ii;ienic p p r a i ^ z y przed^.awi-.ie-
lami tancerzy i kierownictwem impre­
zy zostało po długich debatach osiąg-
i i i ; t e . Niezwykła okupacja ;.Vi przez 
tancerzy po hlisko trzech dobach s k o ń ­
czyła . się i „maratończycy" obecnie 
niewątpliwie prostują kości w mniej lub 
więcej wygodnych, ale własny.'.h łóż­
kach. 

Rozprawie przewodniczył p. Kula. 
Z ramienia tancerzy-okupantów sali wy 
stępowali pp . Sztajn, RewJcz i Wajn-
garteii. Tancerze'"wysuwali" żądania za 

|p.etnaH&Tdni pracy, po 40 złotych od pa L 

ry dla 9 par. Narazie ugodzono się za 
cztery efektywnie przepracowane dni i 

ODCZYT W K. P. ZJEDNOCZONE. 
Dziś, dnia 7 bm. o godz. 18.30 w lokalu Klubu 

Pracowników Z. Z. W. K. Scheiblera i L. Groh­
mana, przy ul. Przędzalnianej 68 p. Władysława 
Grudzińska wygłosi odczyt ilustrowany obrazami 
świetlnemi p. t. „Jak podróżowali I podróżują lu­
dzie". — Wstęp na odczyt bezpłatny. Dla człon­
ków Klubu i innych organizacyj za okazaniem le­
gitymacji członkowskie), oraz dla pracowników 
iabryki za okazaniem biletu wejścia. 

prowincji tego samego imienia oraz ję-
noce i po potrąceniu zaliczek juz otrzy- k fl j z b H Ż d o p o p ^ e d n i c h ; u . 
manych, właściciel sali Filharmonii, w y , ż y w k r a j u r ó w n i e ż t e g 0 s a m e g 0 

k l a d a m c całą sumę Zd wszystkich u r g a imienia "oraz na pograniczu somalijskim. 
nizatorow - wyplac-5 tanctrzom 304 J e z y k l t e m a j a w i e l e w s p ó i n e g o z e so-
y l 0 \ e - ' |bą. Najbardziej rozpowszechniony w 

Reszta pretensyj tancerzy będzie Abisynji jest język tigre. 
przedmiotem rozprawy sądowej w są-1 Dla próby podajemy kilkanaście słów 
dzie pracy i na wokandzie tego s ą d u , w | y m języku: 
rozegra się ostateczny epilog tej pa 
miętnej imprezy. 

Rozprawa w inspektoracie trwała 
do godziny piątej po południu. Z tego 
względu, dyrekcja sali Filnarmonji, me 
wiedząc, czy sala będzie dziś do dyspo 
zycji, zmuszona była odwołać koncert 
znakomitego skrzypka Efrema Zimbą-
lista. 
axxxxxxxxxxxx}aoooooocooaoooooo 
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Bóg — Amlek. 
Człowiek — euas. 
Kobieta — eszit. 
Ojciec — ab 
Matka — em. 
Dzień — iom. 
Noc — lalit. 
Woda — mai. 
Ziemia — arat. w$0 
Chleb — engira. 
Wino — uiem. 
Dom — bet. 
Pies — keleb. 
Koń — feres. 
Wielbłąd — gemel. 
Oko — en. 
Tydzień — kamen. 
A oto liczebniki od 1 do 10: norot, 

chelot. seles, arbae, hanies, ses, sebuk, 
seman, seo, aser. 
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i k i e ś miękkie" ciało. Potem"ża-

l j ( 2 - "•oiprzoa, razem z . 
t % C a j n a s t avvionym bagnetem, któ 
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?V tfn v 2 y uciekaliśmy przed wro 
i!6' bitw" f m X y ł r o & & - Podczas pra-

^NboaL..?^ zazwyczaj 
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Ut M o ź | W r o S i e m — nie zdaję sobie 
»̂  ° s tani 1 W < 2 ' Z e b Y ł e m bohaterem, 
. ', ^ jjjrf- o d z n a c z o n v krzyżem wó-
5 J e prieS 1 e s * e m dezerterem, któ-

Mylisz się, to ja ciebie wziąłem do nie­
woli... 

Jego śmiech zirytował mnie: 
— Co? Smiesznel... Ja jestem twoim 

jeńcem?... Nie, mój kochany, to ja ciebie 
wziąłem do niewoli i nie pomogą tutaj 
żadne wykręty. Rozumiesz?... 

— Tyś uciekał, a ja cię goniłem, — 
odpowiedział nieprzyjaciel. 

— To był tylko podstęp wojenny. 
Chciałem cię zwabić w zasadzkę. Teraz 
mam cię... 

— Mówisz głupstwa. Jesteś moim 
jeńcem wojennem. Naprzód! Marsz!... 

Mruknąłem pod nosem... — Mądrzej­
szy ustępuje... — i poszłem za nim. 

Sziliśmy przed siebie zupełnie bez 
planu. Maszerowaliśmy tak wiele go­
dzin nie spotkawszy żywej duszy. Po kil 
ku godzinach doszliśmy do wniosku, żeś­
my poprostu zbłądzili. Poste żołądki wo­
łały O trochę strawy i uczułem szaloną 
radość widząc, że mój towarzysz wycią­
ga z chlebaka chleb i kiełbasę. 

— Masz, — powiedział do mnie mój 
wróg, — jesteś moim jeńcem i muszę się 
troszczyć o twoje wyżywienie. 

— Nieprawda, — zaprzeczyłem ener-
moim 

dal e] t

 sa.dem polowym. Bieg-
^ó\v c ° ' ^ P ó k i nie było za mną 

"Ula ^ Z a ? stanąłem i obejrzałem 
c kiegł nikł, nałomiast o-

bok — równolegle ze mną, biegł — 
wróg. 

— Teraz mam cię... — pomyślałem. 
Nieprzyjaciel nie powiedział ani słowa, 
ale skierował bagnet do mnie. Mimowo-
li uczyniłem to samo. Wyrwało mi się 

— Czyś ty zwariował?.. Przecież mo­
żesz mnie zabić?... 

Okrzyk mój tak go zaskoczył, że mi-
mowoli opuścił broń do ziemi: 

— Przecież ja chcę ciebie zabić... 
— Poco?. Czy ja ci uwiodłem żonę, 

albo odbiłem twoją dziewczynę, albo 
może ci ooś ukradłem?... Dlaczego 
chcesz mnie zabić?... 

Mój spokojny ton głosu zastanowił 
go. Po chwili jednak odpowiedział: 

— Mój Boże, przecież mamy wojnę... 
— i skierował we mnie ponownie bag­
net, — przecież to jest wojna... — po­
wtórzył. 

— Ja wiem, że jest wojna i, że ty je­
steś moim nieprzyjacielem, ale to prze­
cież nie dowodzi, że należy człowiekowi 
za nic, ale to zupełnie za nic, rozpruć 
bagnetem brzuch. 

Nastąpiła chwila milczenia. 
W każdym razie — pomyślałem so­

bie, — on jest moim jeńcem wojennym. 
Zaprowadzę go do obozu i będę uważa­
ny za bohatera. Wszyscy będą mówić o 
mojej odwadze i może nawet dostanę 
order. Polem powiedziałem do niego su­
rowo: piero, że jestem śmiertelnie zmęczony i, . j a k mi się zdawało, powinny znajdować 

—•' W każdym razie ty jesteś moim że ogarnia mnie senność. Powiedziałem j s j ę nasze pozycje, 
jeńcem... — do mego nieprzyjaciela: D o m . I y * , 

—Ależ skąd; — zaśmiał się jeniec,—i — Tak, a teraz Jbędę spać. 

— Ty możesz spać, odpowiedział, — 
ja zaś muszę czuwać. 

— Dlaczego?... 
— Muszę cię pilnować, ażebyś nie u-

ciekł... 
Prawdę mówiąc, do tej chwili obawia 

łem się zasnąć, ażeby mi mój jeniec nie 
uciekł korzystając z okazji. Jego słowa 
uspokoiły mnie jednak. Ziewnąłem parę 
razy głośno, zwinąłem się w kłębek na 

| ziemi i po chwili spałem, jak zabity. 
Gdy się ocknąłem,' księżyc stał wy­

soko na niebie i oświetlał puste pole. 
Mój jeniec siedział skulony, brodę oparł 
na kolanach, palił fajeczkę i od czasu do 
czasu pogwizdywał pod nosem. 

— Człowieku... — zawołałem. — ty 
jeszcze czuwasz?... Połóż się i śpij, teraz 
ja cię będą pilnował. 

— Tak, a może ty uciekniesz?... 
— Od kiedyto ucieka strażnik od 

swego jeńca?... 
Zmęczenie przemogło. Zwinął się, 

ułożył wygodnie, a po kilku sekundach, 
usnął, chrapiąc mocno. 

Sytuacja jest zgoła niemożliwa — po­
myślałem. My się poprostu nie możemy 
porozumieć. Ja go uważam za swego 

gicznie. — Ty jesteś moim jeńcem i jeńca, a on mnie uważa za swego... Gdy 
wszystko co posiadasz stanowi mój łup, byśmy się wzajemnie uwolnili, to byłaby 
wojenny. Ja twoie środki żywności, że. zwykła, podczas wojny, wymiana jeń-
tak powiem, zdobyłem... 

Usiedliśmy w jakimś opuszczonym 
schronie i poczęliśmy się posilać. Wyją­
łem moją manierkę, gdzie miałem tro-j 
chę wina, wypiłem kilka łyków i poda-, 
łem mu bez słowa. Gdyśmy się już posi­
lili i zaspokoili pragnienie, poczułem do-

ców... Pomyślawszy sobie o tem, wsta­
łem i po cichu podszedłem w kierunku 
mego śpiącego towarzysza. Spojrzałem 
na niego, włożyłem mu w ręce, napełnio 
ną do połowy winem moją manierkę, po 
czem wypełzłem ze schronu i skierowa­
łem swoje kroki w tę stronę, w której, 
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Stan beztraktatowry z Nemcami (a ra 
czej stan stosowania t. zw. „drugiej ko­
lumny" naszej taryfy celnej) nie będzie 
trwał długo. Wejście w życie zawartego 
w ub. poniedziałek traktatu z Rzeszą, 
przyjętym od pewnego czasu zwyczajem, 
nie będzie zapewne uzależnione od 
ratyfikacji i nastąpi w bliskiej przyszłoś­
ci w drodze zarządzenia ministerjalncgo 
do urzędów celnych. Według przewidy­
wań, obowiązywać on będzie już od 20 
b. m., t. j . za 2 tygodnie. 

Jak wynika z dotychczasowych wia­
domości, obecna umowa będzie pełniej­
sza, aniżeli zeszłoroczna październikowa 
nazywana zresztą w dacie jej tworzenia 
potocznie „małą umową kompensacyjną" 

Jak wiadomo, umowa jest. oparta 
na generalnej klauzuli największego u-
przywiłejowania. Nie da się zaprzeczyć 
(czemu tu w fazie pertraktacji dawano 
już wyraz), że klauzula „narodu najbar­
dziej uprzywilejowanego" jest z naszej 
strony bez porównania większą ofiarą, 
aniżeli ze strony niemieckiej. Nasz wy­
wóz do Niemiec zawiera niewielką ilość 
pozycyj przeważnie żywnościowo-surow-
cowych. Natomiast wywóz niemiecki do 
nas składa się, przynajmniej potencjonal 
nie, z wielu najróżniejszych artykułów 
przemysłowych, a w wyniku oparcia 
traktatu o klauzulę najwyższego uprzy­
wilejowania wszystkie te konwencyjne 
zniżki, jakie „wytargowały" od nas do­
tąd albo „wytargują" za jakieś ustępstwa 
inne kraje — ipso facto i bez wzajem­
nych świadczeń otrzymają także Niem­
cy. W szczególności te zniżki, które np. 
udzielono niedawno największemu na­
szemu odbiorcy t.j. W. Brytanji (np. w 
dziedzinie samochodowej albo włókien­
niczej), otrzymują temsamem i Niemcy. 
Zmusza to nasz rynek do ostrego pogo­
towia konkurencyjnego. 

Punkt ciężkości problemu wymiany 
towarowej z Niemcami, leży, jak wiado­
mo, także w kwestii transferu walutowe 
go. Kraje, które mają stały bierny bilans 
z Rzeszą, wymogły na niej zabezpiecze­
nie transferu poprostu kładąc rękę na 
jej wierzytelnościach z tytułu importu 
do nich: 

Dla nas sprawa jest "o wiele trudniej 
sza, ponieważ w grę wchodzi nadwyżka 
czynna. Zresztą dotychczasowe doświad 
czenia wykazały, iż najróżniejsżemi po­
sunięciami Niemcy zamrażają nawet 

kwoty nieprzekraczające ich własnego 
wywozu do Polski. 

Dla regulowania tych kwestyj po­
wołany będzie specjalny mechanizm, 
czuwający nad prawidłowym prze­
biegiem transferu walutowego. (Trzeba 
pamiętać też, iż poza pozycjami towaro-
wcmi w naszym bilansie płatniczym są 
także inne stałe i dość poważne cyfrowo 
pozycje zadłużeniowe Niemiec, np. na­
leżności PKP. za tranzyt pomorski). Wy­
pada wyczekać, jak nowy mechanizm bę 
dzie działał. 

Dr. A. Z. 
* 

Pragnąc usłyszeć opinje sfer gospo­
darczych o wpływie, jaki nowy traktat 
wywrzeć może na kształtowanie się 
polsko-niemieckiej wymiany towarowej 
zwłaszcza na odcinku włókienniczym, 
zwróciliśmy się z prośbą o informacje 
do szeregu przemysłowców łódzkich. 
Poglądy ich dadzą się uiać w następu­
jący sposób: 

— W zawartym onegdaj traktacie 
nolsko-nicmieckim przyznana została 
Rzeszy klauzula największego uprzy­
wilejowania, wskutek czego eksport 
niemiecki korzystać będzie z tych sa­
mych zniżek celnych, jakie udzieliła 
1'olska Anglii, Czechosłowacji. Szwaj-
larjl I t. d. W zasadzie jednak nie jest 
t'o rzeczą zbyt groźną i nie bcdzie de­
cydowało o rozmiarach przemysłowe­
go wywozu niemieckiego do Polski. De 
cydującym w tej mierze czynnikiem 

będą kontyngenty, które oba kraje 
wzajemnie sobie przyznały. W jakich 
jednak granicach zawarte sa te kontyn 
genty dotychczas jeszcze dokładnych 
informacyj niema, trudno zatem czynić 
nawet względnie ścisłe przewidywania 
co do wielkości eksportu niemieckiemu. 
Sądząc wszakże po rozmiarach wzajem 
nych obrotów, które przewidziane są 
w w . o k o ś c i 160—170 •* iljonów zł. 
kontyngenty mogą być_ utiż.* 

Czy będą one duże również w dzia­
le włókienniczym? Należy przypusz­
czać, że nie. W każdym razie kontyn­
genty, jakie gotowa była przyznać stro 
na polska w pierwszej fazie rokowań, 
prowadzonych w Berlinie — były u-
trzymane w rozmiarach niezbyt groź­
nych dla naszego przemysłu. Odpowia­
dały one — z niewielkiemi stosunkowo 
przesunięciami — faktycznemu nlemiec 
klemu eksportowi włókienniczemu do 
Polski w r. 1934. Oczywiście, niewia­
domo, czy w końcowej fazie rokowań 
nie zaszły w tym względzie jakieś 
zmiany. 

Jeżeli jednak kontyngenty ustalona 

zostały nawet w takich granicach, jakie 
akceptował polski przemysł włókienni­
czy i jeżeli sie mówi, że nie powinny 
być one zbyt niebezpieczne dla nas, nie 
oznacza lo jeszcze, żeby ulgi, przyzna 
ne eksportowi niemieckiemu zupełnie 
nie pozostały bez wpływu na sytuację 
polskiego przemysłu tekstylnego. Wy­
nika lo z dużej konkurencyjności włó­
kiennictwa niemieckiego jak również z 
dumpingowego charakteru eksportu 
Rzeszy. Z tych względów wszelkie ulgi 
przyznane w tych samych rozmiarach 
np. Angiji i Niemcom sa zawsze daleko 
dla nas niebezpieczniejsze od strony 
niemieckiej, bowiem poza sprawą fiuan 
sowania eksportu niemieckiego przez 
rząd w drodze manipulacyj pieniądzem 
i poza sprawa cen odgrywa tu jeszcze 
rolę większe przystosowanie orodukcjl 
niemieckie! do potrzeb naszego rynku. 

Te wszystkie okoliczności spowo­
dują niewątpliwie, iż polski przemysł 
włókienniczy odczuje ekspansję nie­
miecką w wyniku traktatu. Specjalnie 
mogą być dotknięte tą ekspansją nie-

! które działy produkcji polskiej, w pierw 
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obrotowego. — Szczegóły projektu ministerja! 

re ego "system wymiaru ryczałtowego 
Sprawa zmiany obecnego systemu ) rzemieślniczych 1 do kat. VI. VII i VIII 

ryczałtowego wymiaru podatku obroto 
wego dla drobnych płatników, dyskutt 
wana w samorządzie gospodarczym od 
dłuższego czasu, skonkretyzowała się 
w formie projektu rozporządzenia min. 
skarbu, który przesłany został do za­
opiniowania Izbom Przemysłowo-Han­
dlowym. 

Szczegóły powyższego projektu są 
następujące: podstawy wymiaru ryczał 
towego ustalane zostają na okres dwu 
lat, przyczem po raz pierwszy nowy 
system ryczałtowania zastosowany bę­
dzie w latach podatkowych 1936 i 1937. 
Objęte nim będą przedsiębiorstwa, któ­
rych roczny obrót wraz z obrotem ar­
tykułami podlegającemi podatkowi sca 
lonemu nie przekracza 50 tysięcy zł. 
rocznie I które zaliczone są do kat. II 
handlowe], o He prowadzą drobną 
sprzedaż, do kat. III i IV handlowej, do 
kat. VIII przemysłowej dla warsztatów 

dla przedsiębiorstw przemysłowych. 
Wyłączone są od opłaty ryczałtu 

spółki akcyjne z ograniczoną odpowie­
dzialnością, spółdzielnie i inne przed­
siębiorstwa, które są obowiązane do pu 
blicznego ogłaszania sprawozdań, poza 
tem przedsiębiorstwa sprzedaży mięsa 
i wędlin, przedsiębiorstwa przemysło­
we, opłacające scalony podatek prze­
mysłowy, jak również przedsiębior­
stwa, które do dn. 15 sty mia 1936 zło 
żą właściwemu urzędowi skarbowemu 
pisemne o ś w i a d c z ' o zaprowadzeniu 
ksiąg handlowych zwykłych lub upro­
szczonych. 

Dla obliczenia ryczałtu na lata 1936 
i 1937 rozporządzenie wprowadza tary­
fę, która dzieli przedsiębiorstwa .ia 23 
grupy, określając kwotę podatku od 15 
zł. do 500 zł. Do wymienionego w ta­
ryfie podatku będzie doliczany 15-pro-
centowy dodatek nadzwyczajny, jak 

również dodatek komunalny 
kalnej stawki. 

O wymiarze podatku płatnicy 
zawiadamiani w drodze nakaz0\ 
niczych. Przed dokonaniem *'/M 

> 5 
l i b a c j e i 
Vestavviei *>nosze fo^zeń i 

V>dsctt! 
Ł,e k o s z 

JP« roczi •Rażeni 
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Dalsza z w y ż k a bawełny egipskiej 
Mocna t e n d e n c j a na r y n k a c h s u r o w c ó w w ł ó k i e n n i c z y c h 

Sytuacja na rynkach surowców wiń- f zwyżka wyniosła 6 p roc , a w stosunku 
do l października — 16 proc. 

Również bawełna północno-amery-
kańska ma ostatnio na rynkach St. Zje­
dnoczonych — w przeciwieństwie do 
Livernoolu — tendencję nieco moc­
niejszą, a to wskutek tego, że obliczenia 
zbiorów wypadają obecnie gorzej, niż 
przed kilku tygodniami. 

Ceny wełny surowej nie uległy w 
ostatnich dniach zmianie, chociaż popyt 
na rynkach wzrasta w dalszym ciągu. 
Na aukcjach zamorskich tendencja jest 
nadał mocna przy dużem ożywieniu. 

W Bratfordzie panuje przekonanie, 
że obecna sytuacja na rynku wełny su­
rowej utrzyma się conajmniej przez 
dwa najbliższe miesiące. Duże zakupy 
poczyniły ostatnio zarówno Stany Zje­
dnoczone jak 1 kupcy kontynentalni, to 
też warunki dla rozpoczynających się 
19 listopada aukcyj londyńskich zapo­
wiadają się korzystnie. 

Na. rynkach-juty i jedwabiu sztucz­
nego sytuacja naogół bez zmiany. 

kienniczych kształtuje się ostatnio pod 
znakiem znacznego ożywienia 1 dość 
dużych obrotów. 

Na rynku bawełny surowej tendencja 
jest nadal mocna, za wyjątkiem Liver-
poolu, gdzie ceny na bawełnę amerykan 
ską kształtowały się cokolwiek niżej, 
aniżeli w tygodniu ubiegłym. 

Na podkreślenie zasługuje fakt, że 
na wszystkich prawie rynkach obser­
wujemy regularne rozwieranie się „no­
życ" pomiędzy cenami bawełny amery­
kańskiej \ egipskiej. Jest to tem charak-
terystyczniejsze, że według ostatnich 
doniesień wyniki tegorocznych zbiorów 
bawełny egipskiej winny uspasabiać ra­
czej zniżkowe Pomimo to jednak ba­
wełna egipska wskutek dużych zaku­
pów włoskich, stale i silnie zwyżkuje. 
Tak np. notowania bawełny Sakellaii-
dis w Aleksandrii wynosiły w dniu 1-go 
października 13,65, w dniu 31 paździcr-
nika 14,91, a wczoraj już 15,79. W ciągu 
zatem pierwszego tygodnia listopada 

u r z ą d p o w i a d o m i p ł a t n i k a na P 1 - c , . 
t e r m i n i e o d 15 l u t e g o 1936 o p f | ^ M Jania d 

aHMeńlaW|wlo7ednei V w 
rup. Płatnik ma prawo w cląC"^%l ^ J r 

innej grupy. Brak takiego w n i » s ' ^ ' ' ' t ^ U Ł 
ża się za zgodę na propozycje .|v̂ y£ „„ 
skarbowego. _ , j %\ę a 

Wniesione w terminie wni°/% l f 'FV -w n , i i i i i iuŁ . " p!̂ ł[łllŁ ^8ćUil7 
rozpatrywane n a k o n f e r e n c j a c n j / f * 
ka z naczelnikiem urzędu sn 
przyczem sporządzi sie P r o t ° r o l i y . 
wy podpisany przez obie stro • ̂  ^ 
wypadku nieosiągnięcia voro^0 4 j > l y , « . . . 
przedsiębiorstwo płatnika zosta' / 
łączone .spośród przedsiębiorstw ;̂Sc\. 
cających ryczałt. ) t % J ^ ^ y . . , 

Nakazy płatnicze na rycz^, l \% t{™ 
rozsyłane najwyżej do 30 n i a i ^ . : J > . ! ^ n e ak 
Ryczałt płatny będzie w 2-e» I | l ] ^ ' i t ^ 
rocznych, mianowicie 15 k w i c , AM ;̂ 
października 1936 oraz 1937 ^ , , ^ 1 ^ Płat 

Urząd skarbowy może ^ j / łSta^w 
z w a l n i a ć 

może 
od ryczałtu ubog' c " o 

Pa 
ków"~w "tryWe "artykuFu d^i^?JSĘti^ datku przemysł stwa podlegające ryczałtowi «'e f 
wiązane do opłacania zaliczek . pr 0 c 

tek obrotowy. . KV v5Tow 

J a k z p o w y ż s z e g o w i d a ć ('"..rtf^Oo? 
, c z ą i n o w a c j ą , jaką n o w y P r 0 J t L s1\< ' •"' 
j w a d z ą w s t o s u n k u d o o b e c n e ? , o i % 

m u r y c z a ł t o w e g o p o b o r u P°dj 1 , [i* 
t o w e g o — j e s t oparcie wyrt^M Pjlx^\.' 

— m . i 

nika z władzami skarbowein' 
ciu między nimi ugody. ^^^M\S*£?,7 

Podjęty w swoim czasie przez f 5|(ł jf, 
projekt rozbudowy uprawy bawełny 1

 j 8 |o y 
clinny. W roku 1933 utworzone (f^clfliffif 
rząd towarzystwo dla produkcji ba* ^ 
Mandżurji. Projektowano znaczne | ' 
produkcji bawełny. W związku z t e . f" J 1 , i , K 
nia uprawna zwickszvla się w CIZ«IOĄ.WJ 
135.000 akrów do 227;000 akrów. ^ (y U[ 
wełniane w latach 1933, 1934 i 1935 °f^\f 
tnk słabe wyniki, że rzeczoznawcy ^pr'*^ 
zygnować z powiększania obszarów 
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k u INTENSYFIKACJA PRACY. 
Według obliczeń amerykańskiego urzędu pra-

- s*'m zebraniu <-II"iHv n i n n l ^ n n i cy, stan zatrudnienia w przemyśle Stanów Zjed-
**^tM;T^l*Łr±£% noczonych osiągnął we wrześniu rb. najwyższy 

to^M11!1'^^ poziom w ciągu 5 

,*» Jo 

.-15), g j 1 ! Praga 21.B6. 
Marin ! c h 1 8 - - 8 0 ' W obrotach pry-i 
0|,» ciut" e m e c k a H0.25 szyling austr. 
Eiicara? 2 1 ' 1 0 - l^nk francuski 35, 
M « k k n , , 7 2 ' 7 0 - l e Je annuńskie 2.70, 

t, W\• „ ' 5 t ) - d i " a r y )«k- n - 2 5 - l a ' y 
ruhM 2 6 ' 1 5 - Palestyńskie 26.10, do-

hl^tw « , o t y 4 < 7 5 - 2 5 ' d ( ' l a r ^'oty 9,01.5, 
bilon 0.87, Bank Polski pla-

rC,E. | ] | 5 d»larowe 5,29. 
akcyj tendencja była nejedno-

ostatnich lat 
We wrześniu rb. znalazło ponownie pracę 

sierpniu 
roku bież. Place tygodniowe we wrześniu wzro-

S.t KHOLTN' B ' y w 5 l o s u n l t u ^° , i e r P n l a r D ' o przeszło 12 mi-
i ljonów dolarów. 

.rzedz/., W a n i {~5®< Siła * Światło 26 
*• St0'.? , ( + 25), Cukior 37, Ostrowiec-

.•i,..; i 

•BKch '".'^CENTOWE. Dla paperów rf,.,c|' obro f"- . e n 5 ' a b y ' a mocniejsza P r z V 

ograniczonych. Noto ./ano: 

nnna 
przerw. 

W w c * M \ p % 4 

sosć 

rencii 
_ dovv»- i 
lenlony** 
icc na f l, 

Rzeszo 

eh 

nrel 

S , a r a t l io\vice 1-32,75 (—2 
a nie notowana akcjami Mo-

A K T Y W O W A N Y K R E M 

H O R M O N A L N Y 

ACHCREME - ANT1BA o sile 500 jednostek biologicznych w 1 gramie regeneruje, 
odmładza cerę, usuwa wiotkość i zmarszczki. Potęguje, względnie zastępuje czyn­
ności hormonów skóry, od których bezpośrednio zależy świeżość i piękno cery. 
Do nabycia w firmie: Ludw.k Sp:ess i Syn, Piotrkowska 107, oraz w dużych 
perfumeriach. 

Matowania walut be% zmian 
EeBcB«a «w««; f t I«o dolarówHcil 

Tendencja na rynkach pieniężnych] towal: dolary — sprzedaż 5,32, kupno 
była wczoraj całkowicie utrzymana.j 5,30, dolary złote 9.02—-9.00, rubel zł;.ty 

ENTÓW. proc. stabilizacyjna. 4 i 
4 I Pół pro?, doi. 51,50—51,75 

t - - - .ves t . zwykła 111,50 ( - 2 5 ) , 5 
ii 77 7Y»na 66, 5 pro:, kolejowa o6„ 6 
< I on, < + 50), 7 proc. «tabil. 61 ,13— 

5 Droi P , r ,? c - ^emskie 4 2 , 2 5 - 4 2 - 4 2 . 7 5 
War,. W a " z a w y stare 59,75 (—25), 5 

8 Drn» ^ n o w e 5 1 . 2 5 - 5 0 , 8 8 - 5 1 , 5 0 
to^anzair ? K > W a r s z a w y VI emisja 67 
• 7 Dr,,„ e d r o b n e nienotowane 3 proc. 
,M °: s A a > P° 1 0 0 d o 1 - 6 6 ' 5 0 - 8 n r o c 

Giełd?, warszawska zmieniła notowania 
jedynie dewizy na Amsterdam, obniża­
jąc ją o 15 punktów do 360.65 i dewizy 
rw Brukselę, która zwyżkowała o 5 
punktów do 89.80. Funt bez zmiany 
26.17, kabel na Nowy Jork 5.31 i 3'4. 

Bank Polski płacił wczoraj za funty 
26.04, za dolary 5.29 (bnaknoty) i 5.30 i 
ćwierć (czeki) 

K , i b V.?!§Ą} P r o o 5 0 « dok 9 1 J 5 7 7 proc.' "śląska 
:dzinic - ̂  V j l r ,„J l s ty m. Częstochowy 56,50. Za 

^wską chciano płacić 68,50. 

, 0 t GIEŁDA ŁÓDZKA. 
m .rb K1T?°: dn " e m "braniu giełdowem w Łodzi 
ltO\VVCI1 -|Kljo7ry 5.31-5.305, poż. budowlana — 
• z e ń s W | J f l l i 5 o

 a , r . ó w k a 51.75-51.25, poż. inwe-

^rc^f.^jfjiJJ^^ - 5 p r o c . l z. 
00—46.75. Sytuacja wy 

Żadnej zmianie nie uległy kursy wa- 47,00. 
lut również na rynku łódzkim, który no - ' 

4.80—4.75. funt 26.20—26.15, marka nie­
miecka J.39—1,38, lir 35,00—,34.00 

Na rynku papierów wartościowych 
cokolwiek mocniejsza była dolarówka, 
którą oddawano po 52,50, kupowano po 
51,50. Pozostałe notowania nie uległy 
zmianie: poż. stabilizacyjna — sprzedaż 
61,25. kupno 61,00, poż. budowlana 41.00 

j —40.00, 5 proc. L. Z. m. Łodzi 47.50 -

Koncesje dla fabryk samochodów w Polsce 
D e c y d u j ą c y k r o k w d z i e d z i n i e m o t o r y z a c j i kra ju 

Upadłości i uk łady 
W sprawie upadłości firmy „Fabryka Wyro­

bów Wełnianych Abram Lifszyc" z siedzibą w 
Łodzi, przy ul. Siaro.Wólczańskiej 6, odbyło się 
zebranie wierzycieli, na którem zgłoszone zosta­
ły następujące propozycje układowe: wszystkie 
nicuprzywilejowane długi upadły zobowiązuje sia 
spłacić w wysokości 20 proc. sum nominalnych 
bez odsetek i kosztów w 3 ratach, z których 
pierwszą po upływie roku od daty uprawomoc­
nienia się wyroku zatwierdzającego układ, a na­
stępnie w odstępach rocznych. 

Za układem wypowiedziało się 42 wierzycieli, 
reprezentujących sumę 207.336 zł., wobec czego 
układ uznany został za zawarty i przedstawiony 
Sądowi do zatwierdzenia. 

Sąd na ostatniej sesji układ ten zatwierdził i 
zaopatrzył wyrok rygorem natychmiastowej wy­
konalności. 

O ile wyrok nie zostanie zaskarżony, pierw­
sza rata w wysokości 6 i- dwie trzecich procent 
stanie się płatną w dniu 11 listopada 1936 r. 

órCZ^J ' f c ^ n k ^ . H 1 : 0 0 . P o i - stabilizacyjna 61,50 

'zief 
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:klei n a p 

' AU), i l podatków 
c | rocznie kupiectwo 

^''p^le kupieckie opracowały 
i ̂ t awien ia , dotyczące udziału 
l J??noszeriiu świadczeń publlcz-
«„ ,''Czeń tych wynika, iż kupiec-
C oo 157.000.000 zl. podatków 

rocznie, z czego najwięcej 
i W zł. przypada na podatek o-
'..Odsetki za zwlokę i koszty 

kosztują kupiectwo do — 
{'•rocznic. W stosunku do o-
¥ia.źenia podatkowego handel 

j'mow kartelowych 
r ł \ń 8 l t u z zapowledzlanem pod-

o prtmV»lan,a działalności karteli, pra 
wvi»«cnlflSC*ka podaie« i ż d 0 r e i e s t n l 

Warszawa, 6 listopada. 
(B). Dzisiaj ogłoszono urzędowe roz­

porządzenie ministra przemysłu i han­
dlu o udzielenie koncesji na zakładanie 
w Polsce fabryk samochodów, podwo­
zi samochodowych i t. zw. montowni sa 
mochodów, zwykle instalowanych przez 
firmy zagraniczne. 

Ogłoszone dzisiaj rozporządzenie 
stanowi jeden z decydujących kroków 

siębiorstwa samochodowe montowni sa­
mochodów, w których części sprowa­
dzane byłyby z zagranicy i montowane 
w kraju. 

Jak już donosiliśmy, o koncesje na 
tego rodzaju montownie ubiega się 7 
wielkich zagranicznych fabryk samocho 
dów, z firmami Ford I Citroen na czele. 

Ogłoszenie rozporządzenia wyko­
nawczego do ustawy motoryzacyjnej 
daje możliwość rozpatrzenia już od dłuż 

p ła tn ic?* 
n a k a z u j 
:iem 

NA P I Ś N , 

naprzód w dziedzinie motoryzacji Pol 
ski, dając możliwość założenia w krajulszego czasu zalegających ofert 
przez pewne wielkie zagraniczne przed-1 

Zebranie wierzyc ie l i ! . „b. Oeyer" 

v clatf" J ' t . ' tp k o s z o n o dotychczas 325 
iesieiiii • * e *° W- uległo rozwiązaniu, 

w n i o s ł y J f t t u obowiązuje 256 umów, 
iK^jtfzynarodowych. 
% ,. yć należy, Iż ilość umów nie 

k,i3R*'<J5 * , , o ś c , s » karteli, bowiem 
\ * 8 a n i z a c j e kartelowe uwamn ncIacl«.iJ3 

wnioS"1 

i ś ? ' ¥ S 2 e r e K l e m u r a 6 w -

ie s ^ M S ^ Banhu Polskiego 
porOZ",' V1 W ^ e c i e j dekady października zapał O S T A ^ S N J i . 1 0 ml,»' t l d o 453'7 m111' 

u"^ct\V ( SN»W. t . 8 t a n Pieniędzy zagranicznych 

ryczą'1 Ątf 

my „Ludwik Geyer, Sp. Akc." wystąpił 
do sądu z wnioskiem o wyznaczenie no­
wego czteromiesięcznego terminu spraw 
dzanla wierzytelności, gdyż nie wszys­
cy wierzyciele zdążyli dotychczas zgło­
sić swe pretensje, ponieważ część ich 
zamieszkuje zagranicą. 

Sąd, uwzględniając powyższy wnio­
sek, na ostatniem posiedzeniu sadowem 
postanowił wyznaczyć nowy ostateczny 
termin sprawdzania wierzytelności do 
dnia 1 marca 1936 r. 

Jednocześnie zobowiązał- syndyka 
do przedsięwzięcia w tym okresie 

czych dla zorganizowania zebrania wie­
rzycieli, by zebranie wierzycieli, celem 
przyjęcia układu, wzgl. zawarcia zwiaz 
ku wierzycieli, mogło się odbyć bez ża­
dnej zwłoki natychmiast po ukończeniu 
okresu ostatecznego sprawdzania wie­
rzytelności. 

Jednocześnie sąd zobowiązał syndy­
ka do złożenia sądowi w terminie do 10 
stycznia 1936 r. następnego sprawozda­
nia ze swych czynności i stanu masy za 
czas od 1 sierpnia 1935 r. do 31 grudnia 
1935 roku. 

kredytów .zwiększył 
m a Ą l ^ n „ ^ ^ 868.4 milj.zl. 

W k w l e > 

usta^ct,i4 

iczek 

ł>iii"N""" , a l ttywa'' i 
| | > | , » I . , j P'«rwsza o _ 

° r u Sa zaś — o 3.7 milj. zŁ do 340.0 

inne pasywa'' ule-
21.6 milj. zł. do 

ne zobowiązania zmniejszyły 
d. do 129.5 milj. zł. 

Idąc fi 

>ecne?" $ 

z u m l ^ " > 

i § f K ^ Ą , B A W E Ł N Y 

eini 
T4 

i tem P" Ił1 

tr ci aź« 

1935 
» w c f tyf 
arów 

Pr0 

przeszło 12 punktów, 
proc, od pożyczek za-

Giełda nieczynna. 
Loco 6.40, listopad 6.18, gru-

HSC\'m!? 6 - 1 0 . l u l Y 6 - 0 9 - marzec 6.07, 
PI^II'* 5 9 s 6 ' 0 4 ' czerwiec 6.04, lipiec — 
^Sik'? Sdft' Wrzesień 5.91, październik — 
t K A - Tl «r»«dJ:ień 5.79. 
KLII.S.Si C o 9'35, listopad 8.96, styczeń 

A V »m-?i 8 ' 4 5 > H P i e c 8 - 4 1 ' P B i d s s i « r -
iii!.W* »•«>• 

topad 6.94, styczeń 7.04, 
ec 7.03, październik — 
grudzień 12,52, styczeń 

ł.N°R 1* m a i 1 2 -50, lipiec 12.50. 
2* 15,? (Sakkelaridis). Listopad — 
^ > i i ' •"— 14.93, maj 14.75. % 

^ace Moore 

Ł.K S — Polonia 
odbędzie s\ę w Łodzi 

Jak. się dowiadujemy, w Łodzi odbę­
dzie się jeszcze jeden mecz ligowy, gdyż 
naskutek starań kierownictwa sekcji pił 
karskiej ŁKS-u, mecz ŁKS—Polonja zo 
stał przeniesiony do naszego miasta i od 
będzie się najbliższej niedzieli, 10 b. m. o 
godz. 11.15 przed poł. na stadjonie przy 
Alei Unji. 

się niezwłocznie po 1 marca 1936 r, DEŚHfl U/aTSZaWSkl 
da komisarz masy upadłości fir- wszystkich czynności p r z y g o t o w a ć , p r a g n i e P R Z V S Ł S _ ^ d o ^ Łodzi Bo-

Jak się dowiadujemy, warszawski „Delfin" 
zwrócił się do Łódzkiego Okręgowego Zw :ązku 
Pływackiego z propozycją rozegrana w basenie 
krytym w Łodzi meczu pływackiega z repreicn r 
tacje naszego miasta. Mecz ten byłby nezwykle 
atrakcyjny, gdyż Delfin posiada b. silny zespół 
z rekordzistą i nrstrzem Polski — Bocheńskim, 
na czele, przyczem doszłoby do ciekawego po­
jedynku w biegu na 100 mtr. między Bocheń­
skim a mistrzem okręgu .łódzkiego Elsnerem. 
Propozycja Delfinu zostanie przez zarząd ŁOZP 
w najblższym czasie rozpatrzona. 

Łódź przygotowuje się 
do sportów z imowych 

W związku ze znacznem obniżeniem się tem 
peratury i spodziewanem nadejściem mrozów 
czynione są w klubach łódzkich przygotowanie 
do otwarc'a sezonu zimowego. W dniu dzisiej­
szym t. j . w czwartek odbędzie s :q w lokalu 
przy ul- Wólczańskiej 140 o godz. 19,30 walne 
zebranie sekcji hokejowej ŁKS-u, ua którem zo 
stanie wybrane nowe kierownictwo sekcji oraz 
omówione zostaną sprawy zwązane z sezonem. 

Na wtorek, 12 bm. o godz. 19,30 zwołuje w 
lokalu klubowym przy ul. Piotrkowskiej 220 
walne zebranie sekcja hokejowa Union - Tou-
ringu wspólnie z nowopozyskanyml hokeistami 
Triumfu. 

Posiedzcire zarządu ŁOZHL odbędzie się 18 
bm. Na pos :edzeniu tem omówione zostaną te­
goroczne rozgrywki .o mistrzostwo, które roz­
poczną się z nastaniem większych mrozów 

Pierwszy krok 
bokserski w Łodzi 

Zarząd Ł O Z b ustalił już terminy „Pierwsze­
go Kroku Bokserskiego" w Łodz. Pierwszy 
krok bokserski odbędzie się mianowicie w c'ą-
gu czwartku, piątku i soboty 21, 22 i 24 bm. w 
sali Oeyera przy ul. Piotrkowskiej 295. 

Zawody pierwszego kroku zapowiadają się 
ciekawie, gdyi spodziewana jest duża ilość zgło 
szeń obiecującyeh zawodników. 

Bicerowie wstąpili do M?-u 
Po okresie dłuższej przerwy sekcja bokser­

ska ŁKS-u skompletowała dość dobry zespól, 
który już w przyszłym tygodniu 7,iinauguruie 
sezon meczem towarzyskim z drużyną KP. Zje­
dnoczone. Do ŁKS-u wstąpił' b. pięściarze Unlo-
nu Bicer I i Bicer II, którzy w roku ubiegłym 
występowali w barwach Tomaszowskiej Palny-
ki Sztucznego Jedwabiu. 

Pozatem ŁKS pozyskał spowrotem b. wice­
mistrza Łodzi — Pietrzyńskiego, który odbywa 
obecnie służbę wojskową w Łodzi. 

Na najbliższym meczu ze Zjednoczonymi — 
ŁKS wystąpi w następującym składzie: wjtąt 
musza — Celmer, w. koguc a Madej, wiga piór 
kowa — Pietrzyński, w-1 lekka Bicer II, w. pól-
średnia Olczak lub Bujak. wa:,ri śred;i !a Kosiń­
ski i waga póle ężka Sadziński. 

z a g r a n i c z n e j . — Z a m k n i ę c i e d w u f a b r y k w s k u t e k d u m p i n g u 

japońskiego Przed trzema miesiącami fabryka Jedwabiu 
Meshl w Ramat-Gan zmuszona była wskutek 
dumpingu japońskiego 1 braku odpowiednich cel 
ochronnych wstrzymać pracą 1 zwolnić robotni­
ków. Ten sam los spotkał obecnie fabrykę poń­
czoch Gerev w Ramat Gan, która nie mogła wy­
trzymać konkurencji czeskosłowackiej. 

Wspomniane przedsiębiorstwo posiadało ka­
pitał w wysokości 14.000 funtów palestyńskich i 
zatrudniało 57 robotników, produkując najdeli­
katniejsze pończochy Jedwabna, sztuczno-jedwab-

ne 1 Inne. 
W tych dniach wstrzymała również produkcję 

iabryka odzieży Jedda Textiles Ltd. kolo Haily, 
wskutek konkurencji konfekcji japońskiej i so­
wieckiej. Obecne bowiem cło w wysokości 20 
proc. nie stanowi należytej ochrony przed przy­
wozem tanich tekitylij z zagranicy. 

W związku z powyższem przemysł palestyń­
ski domaga się wprowadzenia wysokich ceł pro. 
hiblcyjnych. 

fana 

Za udział w pochodzie komunistycznym 
stanęło przed sądem 10 młodych ludzi 

Przed sądem okręgowym odpowiada 
ło wczoraj dziesięciu młodych ludzi, 
oskarżonych o udział w pochodzie pierw 
szomajowym i o wznoszenie okrzyków 
podczas przemówień na terenie Polesia 
Konstantynowskiego. 

Oskarżeni zostali prawie wszyscy za 
trzymani w okolicach alei na Zdrowiu. 
Znaczne siły wywiadowców obserwowa 
ły pochód i zatrzymywały tych wszyst­
kich, którzy wznosili okrzyki komunisty 
czne. 

Oskarżeni nie przyznali się do winy. 
Opowiadali, że zupełnie przypadkowo 
byli w poWiżu pochodu, bo szli do kole­
gi, do mularza na Mani, do znajomego, 
i t. p. 

16-letnia Ruta Blumbad zaprzeczała 
swej winie, opierając się na tem, że uzna 
no ją za „młodą kobietę", niosąca^sztan-' 

dar, kiedy ona nie jest jeszcze kobietą, 
tylko uczenicą. Frajda Lis, twierdziła, że j 
dostała się ona na ławę oskarżonych 
przez przypadek. Zatrzymano ją na uli­
cy Głównej, koło pierwszej, a akt oskar 
żenię głosi, że o trzeciej była na Polesiu. 

W sprawie zeznawało ośmiu wywia­
dowców oraz kilku świadków odwodo­
wych. 

Główni oskarżeni zostali skazani: Ja 
kub Jasion — na dwa i pół roku, Abram 
Goldberg 1 Szyja Gutman na 2 lata, Abr. 
Kenłgsztajn i Moszek Rozeufarb na 10 
miesięcy więzienia — wszyscy z zaliczę 
niem aresztu prewencyjnego. Frajda Lis 
została uniewinniona, a uczenlca Blum­
bad l 15-letni Dawid Rotcnberg — ska­
zani zostali na zamknięcie w domu po­
prawy z zawieazeniem wykonania kary. 

6IAŁG Z€BV ? I T W D E Ł K O DOZCfiOUl PAST* nfl ELIKSIRZE 
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D o k t ó r 

Henrykiuiski 
Specjalista chorób wenerycznych,' 

skórnych I seksualnych 
mieszka obecnie T R A U G U T T A .9 

front l-sze piętro. Telefon 262-98. 
Przyjmuje od 8—11 I od 6—9 wlecz. 

niedz. i święta od 9—12.30. 

Dr. MED. 

W O Ł K O W Y S K I 
Specjalista chorób wenerycznych, 

moczoplciowych 1 skórnych. 

CEGIELNIANA 11 
Telefon 238-02 

Przyjmuje od 8—12 I od 4—9 w nie­
dziele 1 święta od 9—1. 

Dr. B R A U H 
przeprowadził się :ia ul. 

PIOTRKOWSKĄ 81 
tel. 100-57. 

Spec. chor- skórnych I wenerycznych, 
1 przyjmuje od 8—1 i od 4- 8 wlecz 

ZARZĄD FIRMY ANGIELSKO-POLSKI 
PRZEMYŚL GUMOWY „GENTLEMAN", 

Spotka Akcyjna, 
zawiadamia niniejszym PP. Akcjona' juszów, że 
w dn. 19 listopada 1935 r. o godz. o popol. od­
będzie się w lokalu siedziby Zarządu w Łodzi 
przy ul. Gdańskiej 89 

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
z następującym porządkiem dziennym: 1) Zaga­
jenie i wybór przewodniczącego; 2) Sprawo­
zdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej za 1934/35 
rok operacyjny; 3) Zatwierdzenie blansu i ra­
chunku strat i zysków za 1934/35 rok opera­
cyjny, uchwala w przedmiocie wyniku z 'rachuu 
ku strat i zysków oraz udzielenie Zarządowi 
absolutorium; 4) Budżet i plan działania na 
1935/36 rok; 5) Wybory członków Zarządu i Ko­
misji Rewizyjnej; 6) Wolne wnioski. Akcjonar­
iusze, pragnący uczestniczyć i brać udział' w 
głosowaniu na Walnem Zgromadzeniu, winni 
złożyć swoje akcje lub dowody depozytowe i 
zastawowe instytucyj kredytowych rajpóźniej 
na 7 dni przed Walnem Zgromadzeniem w lo­
kalu Spółki, ul. Boi. Limanowskiego 156. 

P R Z E D S T A W I C I E L 
chrześcijanin 35 lat energ-czny z długoletnią praktyką1 

zaprowadzony na terenie Poznania i poznańskiego z 
bardzo dobrem: referencjami szuka odpowiednich za­
stępstw fabryk branży włókienniczych. Łaskawe zgło­
s z e n i do Biura Ogłoszeń „Par", Poznań, Al. Marcin­

kowskiego ppd nr. 45.87. 3—30 

POKÓJ elegancko unieW 0*^ 
kiemi wygodami (telefon, 
wynajęcia, Narutowicza 

a przystępna 
DLA 1 lub 2 panów duW^ n 
z poczekalnią, nadaiflce. j ( 

szkanie lub biuro, V\sz* \ 
Piotrkowska 254, 1 I^Im'»| 
CENTRUM elegancki P°* 
łazienka również dla P r " ' t 

dam Piotrkowska 81, 

Pewność z d r o w i a - s k a r b to duży 
„ O L LA" w i e c z n i e Ci p o s ł u ż y ! 

8. 
LEKARZ - DENTYSTA 

LEKARZ-DENTYSTA 

S p e r l i n g 
mieszka obecnie 

P i o t r k o w s k a 8 7 
telef. 143-06, 

przyjmuje o^ 10—1 i od 3—6_ wiecz 

LEKARZ - DENTYSTA 

F. Kopciowska 
POWRÓCIŁA. 

Przyjmuje od 9—3-e] 
G d a ń s k a 3 7 , tel. 232-55 

od 4—7-ej w Lecznicy 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 tei.122-89 

DR. MED. 

Al. Kopeiowski 
POWRÓCIŁ 

Gdańska 37 
s <tel. -332-55 

t przyjmuje od 7 - 8-ej wiecz. 

LEK.-DENT. 

F. BoruAsha 
powróciła 

Al. Kościuszki 21 
Tel. 182-22. 

przyjmuje od 10—1 1 od 6—8 po poL 

P i o t r k o w s k a 51 
t e l e f . 1 2 1 - 2 3 

ANTRACYT 
do pieców amerykańskich i cen 
tralnego ogrzewania dostaicza 
Dom Handlowo - Przemysłowy 
J. liocherman, Łódź, biuro SIEN­
KIEWICZA 53, tel. 224-07 i 
232-80, składy 11-go LISTOPA­
DA 105, tel 145-38. 25-2 

BYŁY PRACOWNIK FABRYKI WYR 
BAWEŁNIANYCH znający tkactwo, 

administrację, wypłaty, sprawy podat­
kowe i ubezpieczeniowe 

poszukuje jakiekolwiek 

P O S A D Y 
Może być na wyjazd Wymagania bar 

dzo skromne. .Łaskawe o'crty do 
„Republiki" sub „Tkacz" 40-2| 

I Dyplomowana pielęgniarka 
ŁÓDŹ, Narutowicza 6, m. 6 

Tel.' 151-72. 
Wykonywa zabiegi w zakr;-
pielęgniarstwa wchodzące: . • 
strzyki, bańki, pijawki I opatrunki 
chirurgiczne. 

CASIN0 
Pocz. 4, 6, 8, 10. 

Dziś 
Wie lka 
Premiera! 

FENOMENALNA 
ŚPIEWACZKA 
I ARTYSTKA 

a Dr. M c d . WŁODZIMIERZ 

Z A D Z I E U H C Z 
Specjalista chorób 

uszu, nosa, gardła 1 krta... 
Łódź, ul. Piotrkowska 164 

tcL 126-26 
przyjmuje od 5 do 6 wiecz. 

DOKTOK 

H.SZUMACHER 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNP 

P i o t r k o w s k a 5 6 
tel. 148-62. 

Od 9—1, od 5 - 9 pp., 
w niedziele i święta od 10—L 

DOKTOR 

T R E P M A N 
speciallsta chorób wenerycznych, 

skórnych, moczoplciowych, 

Zawadzka 6Ł jM su 
8—12. 2—4. 6—9 wlecz.. 

W niedziele I święta od 8—1 pp. 

POSZUKUJĘ od 1 stycznia 1936 lub 
wcześniej . 

M I E S Z K A N I A 
7-o ewent. 8-o pokojowego w śródmie­
ściu. Łaskawe oferty proszę składać 
pod „A. Z.". 

Instytucja bankowa 
POSZUKUJE RUTYNOWANEGO 

bucha l t era 
(Prince-Nota). Oferty 
Republiki 

sub „I. B " do 
2 0 - 2 

OGŁOSZENIE. 
Wojewódzkie Biuro Funduszu Piacy 

Oddział w Łodzi zamierza kupić w 
drodze nieograniczonego przetsrgu: 

17.500 kg. mąki pszennej 0000 65 proc. 
7.500 kg. grochu „Victoria" I gat. 
7.500 kg. kaszy jęczmiennej 
5.000 kg. kaszy pszennęj-manny 
1.500 kg. słoniny / 

100 kg. margaryny .Amada" 
Oferty na piśmie wraz z doliczę 

niem próbek na dostawę wszystkich 
wymienionych artykułów lub poje-' 
dyńczych należy składać w biurze! 
Oddziału Łódzkiego, ul. Podleśna 6 do 
dnia 12 listopada rb. godz- 10-ej. 

Na transporty dostarczone koleją 
Wojewódzkie Biuro Funduszu Pracy 
Oddział w Łodzi udzieli 50 proc. zni 
żek kolejowych. 

Ceny należy traktować po uwzględ­
nieniu zniżki kolejowej 50 proc. loco] 
magazyn w Łodzi, posiadający boczni­
cę kolejową. 

Bliższych informacji można zasięg, 
nąć w biurze Oddziału, ul. Podleśna 6 
w godz. 8—15 lub tel. 215-71. 

Wojewódzkie Biuro Funduszu Pracy 
Oddział w Lodzi. 

Do akt Nr. Km. 1963-V. 1935 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, Leon Wąsowski, zamieszkały w 
Łodzi, przy ulicy Narutowicza 10, na 
zasadzie art. 602 K. P. C. ogłasza, że 
w dniu 15 listopada 1935 r. o godj 
11-ej r. odbędzie się licytacja publi­
czna ruchomości, należących do Ja­
kuba Kabakowa i Hersza J3era vel Ber 
narda Lichtenberga w jego lokalu w 
Łodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr. 64, 
składających się z żyrandola, szafki, 
wieszaka, kredensu, szafy, lodowni, 
2 par kantonier, kanapy i 2 fotelików 

stołu, 6 krzeseł, serwantki, żyrandola, 
kredensu, stołu kuchennego, oszaco 
wanych na łączną sumę 2.600 zł., które 
można oglądać w dniu Tcytacji w 
miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź, dnia 2 listopada 1935 r. 
Komornik ( - ) LEON WASOWSKI 

Do akt Nr. Km. 1787/XI/35 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lo­
dzi, rew. 11-go, Tadeusz Łokuciewski 
zamieszkały w Łodzi, ul. Wólczańska 
77, na zasadzie art. 602 K. P. C, ogta 
sza, że w dniu 12 listopada 1035 r. o 
godz. 12 w Łodzi przy ulicy Piotr 
kowskicj Nr. 3, odbędzie się publ cz 
na licytacja ruchomości a mianowicie 
maszyny do pisania, mebli, pian,na 
kasy „National" i maszyny do i-arze 
nia kawy, oszacowanych na łączną 
sumę zł. 2.695, które można oglądać 
w dniu licytacji w miejscu sprzedaży 
w czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dna 21 październiki 1935 r. 
Komornik (—) T. Lokiiclowskl 

( K u p n o I s p r z e d a ż 

MASZYNY do pisania i liczenia oraz 
kasy „National" kupię. Płacę npjwyż 
sze ceny. Oferty do Republiki „Go 

tówka". 
DOMÓW kilkadziesiąt różnej wielko 
ści, każdej dzielnicy, okazyjnie sprze 
da — Ciuk.Warszawa, Marszałkowska 
113 — 30. 1 

LINGUAPHON angielski kupię okazyj 
nie, ewentualnie z patefonem walizko 
wym. — Oferty z podaniem ceny sub 
..A. M." 

NAKRYCIE stołowe srebro-plater 
pię. Oferty sub „Okazja A". 

ku 

STOLIK do kart ew. komplet kupię 
Oferty do Administracji sub „Stolik" 
KUCE, zgrabne małe sprzedam i cza 
ne pudle, Szosa Zgierska 47, Szkoła 
psów. • 

MASZYNY do pisania i liczenia ora 
kasy „National" okazyjnie do sprze 
dania Leon Tyber, Łódź, Piotrków 
ska 49, tel. 106-33. 

L o k a l e 

Zl. 86 KWARTALNIE 1 pokój z kuch 
nią z wygodami 
Zł. 140 KWARTALNIE 2 pokoje z ku 
chnią. 
3—4—5—6—7 mieszkania. 
POKOJE umeblowane od zl. 2Q.— 
„ZENIT", Piotrkowska 82, tel, 260-25. 

POTRZEBNA zdolna 
do zakładu fryzjerskiej 
Szwarbacha, Piotrkows*' 
dwórzu. --śaj 

POTRZEBNA ondtikitorK5

 ( 

rzystka względnie onduw 
na stale Brzezińska_fiJ^-<^J 
OSOBA sumienna do 
clioiei potrzebna. Tele 218; 

; a m o d ^ | POSZUKIWANY 
chiui 

radiowej. v . « w wytwórni 
Radjo" od admin. 

SZKOŁA powszechna P° s Z , . ' 
czyciela języka hebrajsK'" ł ; 

zajęć od 11-14.30. Oferty 
la prywatna". 

RUTYNOWANA 
udziela lekcyj gry tortep 
skiewskie konserwatorjui 
cuskiego, po kilkuletnim 
Paryżu. G. Hurwicz - SzW 
ludiiiowa 23, m 9. III P_ 
JEŻYKÓW A N G I E L S K I E - ! J 
CUSKIEGO - gruntowne A- Cz 
gramatyka, literatura, "wj 
handlowa korespondencja-
od godz. 10 do 12-ej rajip. 

p W A I 

Z Wczor 

te* 

o , c h P 0 | i 
N n i e

a m i e r z 

ENGLISH teacher give s 

conversation tel. 153-.M 
3 - 6 . 

ANGIELSKIEGO konwersuj 
tury udziela rutynowany 
Ul. Zawadzka nr. 21 m. »• 

dziennie zastać od god .̂ 

t : 
R o z m a i t e 

0H , . O r a i s z < 

skarbu 
f esor tćv 

.nrz.ein, 
^yci i | 

Wo obe 
iuis.tr 
uchv 
prze 

5 dysl 
emu DROBNE ogłoszenia # ^ 

są najlepszym i najtań-W c| 
?etkniecia zainteresował",, 
Kto chce: i) znaleźć ^"J, 
lokatora. 2) znaleźć m ^ 
pojedynczy pokój, 3) sP.rJp|J 
:homość lub rzecz, 4) R. ( 

wiek okazyjnie. "5) d o s t a fljg. 
wyszukać pracownika **. m 
da drobne ogłoszenie Jłf^ifi 
ZAKŁAD fotograficzny, Ł (fa^aterui' 
L.Laks . Al. Kościuszki ff p ^ P . , C r l a l 
ska 79)7 Wykonuję ZDJĘTA 
do Ubezp. Społ., matryM" J^IL 
wywołania i kopiowania- I 
torskie. Ceny niskie-

Jj PANI, izraelitka, poszukuje jednookien-
nego pokoju z telefonem i obiadami 
między Ewangielicką i Legjonów bli­
żej Piotrkowskiej. Oferty „Pracująca" 

. 8 

2 2 MIESZKANIA po 2 pokoje z kuch-
nią z wszelkiemi wygodami w domu 
Narutowicza 41. Sklep z pokojem,, i 
pokoje z kuchnią z wygodami w do 
mu ul. Radwańska 6. Wiadomość u 
Administratora, * 7 

N a j p i ę k n i e j s z y 
1 f i l m ś w i a t a ! 
t P r o d . Co lumbia (Nowy York) 

Wspaniała treść! 
Koncertowa grał 
Mistrzowska reżyseria! 
Przecudne melodie! 

N a d p r o g r a m : 
A u t e n t y c z n y r e p o r 

; : t a i z f r o n t u w ł o s k o 
a b l s y ń s k i e g o 

POKÓJ z poczekalnią na biuro lub 
prywatnie oddam. Łazienka, telefon 
108-19. Narutowicza 1, m. 24. • 
DO WYNAJĘCIA dla inteligentnego pa 
na elegancko umeblowany pokój 
wszelkiemi wygodami, telefonem, ul-
Cegielniana tel. 153-14 od 9—12 i 
15—18 t 7 
ŁADNY pokój z wszelkiemi wygoda­
mi centr. ogrz. teleion, winda do od 
dania, Sienkiewicza 6, m. 9. 10 

PRZYSTĄPIĘ jako wsî jJJ 
ni pierwszorzędnego pen«"M 
nica — Zakopane Zg!° s 2:,,' 
Reklama", Lwów," Szaji'0" 

SZKOŁA PSÓW p r z y i ^ y 
Jem do tresury wszelki^jS' 

czarne pudle sprzedam * 
ska 47 Adolis 
SAMOTNOŚĆ sprawia i 
wód wyzwolony) znuż^jin'-
bym ewentualnie posłuj">*•#• 
nego i kulturalnego ci>°\.< P 
do adimnlstracji ,Repu b l 

Kam". 
ZAGINAŁ kwit k a u c y i ' 1 ^ / 
łódzkiej na nazwisko 
Piotrkowska 59. 

ty* 

Iw Mzl 
% ° , T R Z V I 

e r 

ET 7 U N I 

ŁADNY pokój, telefon, łazienka z u-
trzymaniem lub bez, Narutowicza 47 
m. 17. 7 

BIELIZNĘ H w 

DP0 cenach bardzo »!'/ 
renerac)' 

u l . 6 - g o Sierp" 
m. 18, III 

p r z y u l . P i o t r k o w s k i e j Nr. 1 6 4 , t e l 
Przyjmuje: od 9 r. do 8 wlecz, w niedziele I ś w l e t a ą 
Własne laboratorium zębów sztucznych. Rentgen. fS^ 
Ceny znacznie zniżone. Lek.-dci" 

Cent ra l na B e c m l c a z c p o i i ^ 
PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W j ^ . ^ . W , ' k l Pro, 

.SiETI 

Za wydawcę: Wydawn. „Republika". Sp. z ogr. odp. Wacław Stnólskl. Redaktor odp. Wacław Smólskl. Druk. „Republiki" w Łodzi, Piorrkowska " ' 
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